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Artykuły nadesłane bez oznaczenia ho 
norarium uważane gą za bezpłatne. 

Rękopisów zarówno użytych jak 1 od 
rzuconych, redakcja nie zwraca. 


Drugi zamach na dyktatora Sowietów. Lotne 


Maszyna piekielna w 


LICZNE ARESZTOWANIA WŚR 


BERLIN 28,1. „Angriff“ donosi z Mo- 
skwy o nowym spisku przeciwko Stalino- 
wi. Jak się dopiero teraz okazuje, przychwy 
cono w dniu 22 bm. t. zn. bezpośrednio 
przed rozpoczęciem procesu Radka i jego 
towarzyszy— 2 elektrotechników, wykony 
wujących pracę w Kremlu. 

Robotnicy ci usiłowali umieścić maszy 
nę piekielną w pokoju przylegającym do ga 
binetu Stalina. 


ROK XIII Nr. 28 


g 


Leon Szapiro, funkcjońariusz straży w 
Kremlu, udaremnił zamach, za co odznaczo 
ny został wczoraj, mocą specjalnej uchwały 


komitetu wykonawczego ZSRR  najwyż- 
szym orderem Czerwonej Gwiazdy. 
W uzasadnieniu  odnośnej uchwały 


stwierdzono, że Szapiro otrzymał najwyż- | 


szą pochwałę za energiczne zwałczanie kno 
wań kontrrewolucyjnych. 
W związku z najnowszym zamachem na 


med ucieczka rzadu do Barcelony... 


Coraz większy głód w Walencji 


MADRYT, 28. 1..— Agencja  Havasa 
donosi: w ciągu dnia: wczorajszego wojska 
powstańcze ponowiły zacięte waiki na od- 
cinku Pardo. Od kilku dni przeprowadzana 
cst w tej okolicy koncentracja oddziałów 
powstańczycn, Na froncie południowym, w 
okolicy Aranjuczu wojska rządowe stawia- 
ja opór atakom powstańczym. 

Około godz. -17-ej upadło kilka poci- 
sków ciężkiej artylerii w śródmieciw Ma- 
drytu, 


Blisko milion osób 


CORAZ GORZE] W WALENCJI. 

PARYŻ, 28. 1. — „[Jour'* donosi, że w 
Walencji daje się z każdym dniem odczu- 
wać coraz większy brak żywności, w związ 
ku z czym rozeszły się tam pogłoski o ma- 
iącym nastąpić w najbliższym czasie prze- 
miesieniu rządu do Barcelony. Premier Com 
panys miał sobię — na wypadek gdyby to 
nastąpiło - 


POZBAWIONYCH DACHU NAD GŁOWĄ, 


Liczba ofiar powodzi w dolinach Ohio 
i Mississipi wzrasta z każdym dniem. Prócz 
261 osób, które zatonęły, — zmagła 250-w 
szpitalach w Louisville i Kentucky. W 
Louisyille wiele: osób _ zostało z obawy 
Przed epidemią pochowanych bez stwierdzę 
nią ich tożsamości, Przeszło 900,000 osób 
pozbawionych jest dachu nad głową a.szko 


Na zdięciu miasto Cincinati, gdzie jak 
wiadómo wybuchł olbrzymi pożar spowo- 


dy materialne przekraczają sumę 400 mil. 
dolarów. Wobec niebezpieczeństwą zala- 


nia przez-wodę terenów - położonych "nad 
dolnym biegiem Mississipi, władze wojsko- 
we, zarządziły ewakuację obszarów, od Cai 
ro i Minois aż po Nówy Orlea, W stanie 
Ohio w dalszym ciągu odczuwać się daje 
brak żywności i wody do .picią. 


| 
| 


| 


|| 


dowany ek plozją zbiorników benzyny i o- 
lejów. 


| 


PRACOWNIKÓW MIEJSKICH. 


Obniżka taryfy opłać za 
MEZYTH Kanalizacyjno - wodoci 32%$0Wuych. 


ŁÓDŹ, dnia 28 stycznia. — Przyłącze-| 
nia domów do sieci kanalizacyjnej coraz| 
częściej i bardziej obciążają budżet praco 
wników Zarządu Miejskiego w Łodzi.. A 
przecież wszędzie stosowany jest zwyczaj, 
że pracownicy korzystają z pewnych boni 
fikat w opłatach na rzecz instytucyj miej- 
skich. Zasada ta przyjęła się również i 
na naszym terenie o ile chodzi o konsump 
cję gazu. Nie jest zaś stosowane przy u- 
żytkowaniu urządzeń kanalizacyjnych. 
"W związku z tym Komisja Międzyzwiąz 
kowa pracowników miejskich z inicjatywy 
Związku Zawodowego Pracowników Miej 
skich w Łodzi zwróciła się pisemnie do 
Zarządu. Miejskiego z prośbą o obniżenie 
taryfy opłat za korzystanie z urządzeń wo 
lociągowo - kanalizacyjnych w mieszka- 


korzuysíamie z urządzeń 


Pismo to przesłane zostało do Dyrek- 
cji przeds ębiorsta miejskiego „Kanaliza- 
cja i Wodociągi” do wypowiedzenia się. 


Obecnie zgodnie z wnioskiem Dyrek- 
cji wymienionego przedsiębiorstwa prezy 
dent Godlewski postanowił zwolnić zatrud 
nionych „przez Zarząd Miejski procowni- 
ków z oplat za korzystanie z urządzeń ka 
nalizacyjno - wodociągowych __ zajmują- 
cych mieszkania na prawach głównego lo 
katora: calkowicie pracowników przedsię 
biorstwa „Kanalizacja i Wodociągi”, zaś 
w 50 procentach wszystkich pozostałych 
pracowników miejskich. 

Zwolnienie to dotyczy pracowników zaj, 
mujących mieszkania jako najemcy, jak 
również mieszkających we własnych do- 


- zastrzec zupełna niezależność | 
sag rządu katalońskiego. 


" wzmożon 
ko Li 


innych legalnych stowarzyszeń, 


Łódź czwertek 28 Stycznia 1937 r. M 


K LJ | ta 
pokoju Stalina, sm svares 
OD SLUZBY NA KREMLU. irizon przyczyna wykolejenia sk 


Stalina— jak twierdzi „Angriff“ —dyktator 


sowiecki codziennie zmienia swój gabinet 
tak, że tylko najbliższe otoczenie jego wie, 
gdzie Stalin w danej chwili urzęduje. 


Również wśród służby na Kremlu doko 


nano całego szeregu aresztowań. 


| 


P. HENRYK KAWECKI, 


wiceminister Spraw Wewnętrznych zapadł 
nä niedomogę serca. 


Dolar 5.26', 


Kurs oficjalny. -Bank Polski kupował 
dolary po 5.26 i pół, funty angielskie 25.79 
franki szwajcarskie 120.35 (za 100), fran- 
kłtrańctskie 24.54, za Hry włoskie praco- 
no 23.50: - ; 


CENY OGŁOSZEŃ: 


trasd tekstem t.j 1-sza strona 40 gr. 
a w. m-m 1 łam. str:5 łam: w tekście 
0 gr. nekrólogi 25 gr., zwycz, 15 gr. 
"trona 10 łamów, drobne 12 gr: za wy- 
az, dla poszukujących pracy 10 gr. 
ajmniejsze ogłoszenie 120 gr, dla 
oszrobot. 1 zł. Ogłoszenia dwukolorowe 
> 50 proc: drożej, ogłoszenia zagranicz- 
18 1 trójkolorowe 6 100 proc. drożej, 


głoszenia adwokatów ryczałtem 25 sł. 

Jeny ogłoszeń niedzielnych mą o 25 próc 
droższe. 

s lw, mm. w 1 łamie 


(strona 5 łamów), 
cjonalnym 75 gr. 
1 treść 


mie odpowiada. P, K 


szer. 70 mm, 
w wydaniu pom 
Za termin druku 


O. Nr, 68.008, 


piaski wykKoleiły parowóz. 


SKUTKI GWAŁTOWNYCH WICHRÓW. EM 


POZNAŃ, 28. 1. — Pociąg osobowy, 
jadący z Kościana do Grodziska, na odcin- 


były ostatnie gwałtowne wichry. Okręg 
zw. Gór Kiełczewskich jest terenem lot- 


ŁÓDŹ, 28 stycznia.. Dziś odbędzie się 
w sali Rady Miejskiej czwarte z kolei po- 
siedzenie Rady Miejskiej. 

Do najważniejszych spraw, znajduja 
cych się na porządku obrad zaliczyć nafe- 
ży: konwersję pożyczek  krótkotermino- 
wych, zaciągniętych przez Gminę Miejską 
Łódź w roku 1935 i 1936, na pożyczki dłu- 
goterminowe oraz zaciągnięcie przez Gmi- 
nę Miejską Łódź długoterminowej pożycz- 
ki w kwocie zł 1.900.000 na cele inwesty- 
cyjne oraz rozpatrzenie 19 wniosków na- 
głych zgłoszonych, a nie załatwionych na 
poprzednim posiedzeniu. 

Obrady dzisiejsze zapowiadają się nie- 
zwykle ciekawie i wzbudziły w społeczeń- 
stwie naszego miasta ołbrzymie zaintereso 


siedzenia nie będzie spokojny. 

W związku z tą opinią oczekiwane jest 
przemówienie przewodniczącego - obrad, 
prezydenta Godlewskiego, który niewątpli 
wie przemówi do radnych, apelując o spo 
kojny i rzeczowy: fok dyskusji; ponadto o- 
czekiwana jeśt żapowiedź -wykorzystania 
przez przewodniczącego wszystkich do- 
stępnych środków rygorystycznych w sto- 
sunku do nieodpowiednio 
się radnych. 

Czy środki te pomogą? Sądząc 
sobie wzajemn tstostifkowania a: iraz 
kcyj PPS: iKläsówyeh Zw. Zawodowych, 
ordź Obozu Nafodówego przypuszćżść iaz 


wanie. 
Wtajemniczeni. twierdzą, iż przebieg po 
zachowujących 


jak minie czwarte posiedzenie 
T ar] 


Rady Miejskiej? EDENE 


nych piasków i w pewnym miejscu na za= 
kręcie toru kolejowego wskutek wichury 
tor zasypany został piaskiem, a kiedy pa= 
rowóz, mimo osłabienia biegu wjechał w 
piasek, wyskoczył z szyn. Na szczęście 
nikt z pasażerów nie odniósł szwanku, 


leży, że jednak normalny tok obrad nie zo 
stanie zachowany. 

Świadczą o tym posunięcia taktyczne 
większości socjalistycznej, która . wśród 
społeczeństwa łódzkiego stara się za wszel 
ką cenę ośmieszyć swego groźnego, zre+ 
sztą nie tylko na terenie Rady, przeciwnie 
ka. 

Że tak jest, dowodzą rezolucje uchwa= 
lone w dniu wczorajszym na konferencji 
międzypartyjnej i międzyzwiązkowej, w 
której wzięli udział przedstawiciele PPS., 
NSPP., Bundu i Poalej Sjon lewicy oraz 
wszystkich związków zawodowych wcho< 
dzących w skład okręgowej komisji zwią 
zków zawodowych, 

W rezolucji czytamy ..Zebrani piętnują 
prowokacyjne wystąpienie endecji, która 
będąc połską odmianą faszyzmu hitlerow= 
skiego stara się wszelkimi sposobami  u- 
trudnić pracę socjalistycznej większości i 
dąży do poniżenia godności rady miejskiej 
aby w ten sposób dać komu należy jesz= 
cze jeden argument, że Rada Miejska jest 
niezdolna do pozytywnej pracy. 

Klasa robotnicza Łodzi jest świadoma 
rcakcyjnych celów antysemityzmu, głoszo= 
nego przez Obóz Narodowy. 

Rzecz jasna, że tego rodzaju rezołucje 
z góry przekreślają możłiwość rzeczowego 
ustosunkowania yi obu wrogich sobie o- 
bożów ra terenie Rady Miejskiej, 

Dzisiejsze obrady wykażą jak będzie 
w -fżóczywistości. 


BEZBOZNY KOMUNIZM PRZYPUŚCIŁ 


/ŁOCŁAWEK 28,1. Pasterz diecezji 
włocławskiej wydał do. swych diecezjan o 
rędzie wielkopostne o. zguonych -Skuikach 
komunizmu, 

Na wstępie JE. ks. biskup Radoński Ay 
wiewa złudzenie, że z ciężkiego kryzysu | 
materialnego może ludzkość wyprowadzić | 
przewrót rewolucyjny, przestrzega przed 


aalszywym muier;..niem, że może komunizm 


wyzwolić społeczeństwa z biedy i nędzy. 
Następnie daje krótką charakterystykę me 
doli w jaką wepchnęli chłopa i robotnika 
bolszewicy w Rosji, 

W ostatnich 1niesiącach * bezbożny ko- 
mumizm przypuścił wzmożony atak na Pol- 
skę. Chwycił się szatańskiego sposobu wy 
stępowania nie jawnie, lecz pod pokrywką 
do któ- | 
rych się wciska. Komuniści w instrukcjach 
do swych działaczy piszą wyraźnie, że na 
pierwszy ogień pójdą chłopskie organiza- 
cje młodzieży. Dlatego przejęty głęboką 
troską pasterz d;zcezji włocławskiej wzy- 
wa swych diecezjan do stałej i wytężonej | 
czujności: i | Ą | 

„Drodzy diecezjanie! Nie zabierałem | 
dotąd głosu w tej przykrej sprawie, choć 
z bólem serca ps. !rzałem na to, jak w Zw. 
Młodzieży Wiejskiej „Wici“ sączono do. 
młodych serc ducha, jeśli nie nienawiści, to | 
w każdym razie niechęci do Kościoła; jak | 
próbowano wszczepić jakiś kult pogański, | 
jak posuwano się nawet do bluźnierstw 
przeciw -Najświę szej Osobie Zbawiciela 
Pana, odzierając Go z majestatu Bóstwa. 

Nie sądźcie, jakoby Kościół, jakoby 
biskupi i kapłani byli wrogo  usposobieni 
do ruchu młodow iejskiego. Uznajemy w eil 


tej pełni prawo l::du polskiego do twórczej 
pracy nad rozbudową Państwa naszego, 
pragniemy, aby włościanin polski, oświeco 
ny i miłujący ojczyznę, zajął w tej Ojczy- 
źnie słusznie mu przynależne stanowisko, 
ale czyż do tych pięknych celów nie mo- 
żna zdążać drogami Bożymi, w zgodzie z 
nauką Chrystusową, z zasadami wiary na- 
szej świętej? 

Do czuwania wzywa także Pasterz i 


sí pasierski bisku 


dać się mają zakapturzeni komuniści do 
wszystkich związków, niewyłączając sto- 
warzyszeń parafialnych, by. wywoływać w 


y atak na Polskę. 


pa diecezji włocławskiej 


nich ferment. 
List ten będzie odczytywany z ambon 
w Niedzielę Zapustną dn. 17 lutego br. 


Brojelci ciekawej ustawy 


w odpowiedzi na mowę króla Jerzego VI 


LONDYN 28,1. „Evening Standart“ in- 
formuje o szczegółach projektu ustaw y, ia 
ki ma być złożony dziś przez premiera w od 
powiedzi na mowę królewską. | Projekt 
przewiduje: 1) w wypadku objęcia tronu 
przez panującego nieletniego, regencję ob- 
jać ma królowa do czasu pełnoletności mo 
narchy, 2) zakaz zawierania małżeństwa 
przez nieletniego monarchę bez zgody re- 


gexcji i aprobaty parlamentu, 3) w wypad- 
ku nieobecności monarchy, wchodzić ma w 
życie na zarządzenie ministra sprawiedliwa 
ści akt z roku 1837, Akt ten przewiduje, że 
w wypadku, gdy następca tronu w chwili 
śmierci panującego znajduje się poza gra 
nicami kraju, wówczas powstać ma rada 
stanu, która obejmie funkcję korony aż do 


powrotu następcy tronu. 


DZIŚ WIĘKSZY RUCH NA MIEŚCIE 


Przesadzone wiadomości o śrypie. [EM 


Łódź, 28 stycznia. — Ciśnienie baro- 
metryczne spadło, zmienił się również 
wiatr, przechodząc że wschodniego na pół 
nocno - wchodni. Lekki śnieżek zwiastuje 
dalsze i większe opady, wraz z którymi 
przyjdzie niewątpliwie znaczne ocieplenie. 

Ubiegła noc była już łagodniejsza. — 
Na stacjach pogotowia miejskiego i PCK 
mie zjawił się nikt z odziębionymi uszami, 
czy kończynami. 

Spadła też liczba drobnych pożarów, 


spowodowanych przegrzaniem pieców i 
odgrzewaniem rur wodociągowych, 

Dziś ruch uliczny w godzinach poran- 
nych był już prawie normalny. Poprawiła 
się również frekwencja dzieci w szkołach. 

Zaamgażowano dodatkowo 32 lekarzy 
(na miejsce chorych) oraz kilkunastu far- 
maceutów w związku ze zwiększeniem się 
o sto procent liczby recept, Wypadków 
śmiertelnych na tle grypy nie zanotowano. 


— 


2540 robotników Widz. -Manufaktury 


BB nie wpuszczono do fabryki. 


ŁÓDŹ 28 stycznia. W związku z odro 
czeniem z dnia wczorajszego dwóch kon- 
ferencyj w Inspektoracie Pracy w spra- 
wie likwidacji zatargów w  Widzewskiej 
Manufakturze z robotnikami zatrudnionymi 
w przędzałni oraz majstrami, sytuacja na 
terenie zakładów „Wimy*' uległa zaostrze- 
niu. 

Mianowicie, wezoraj-o godz. ł2-ej w 


obwodu 
kwidowania poważnej sytuacji. 


południe w czasie zmiany, majstrowie obu 


Wobec tego w dniu dzisiejszym firma 


unieruchomiła tkalnię i przędzalnię nie wpu 
szczając do fabryki pierwszej zmiany ro- 
betników 


w ilości 2.500 osób. 

W związku z zatargiem, inspektor XIII 
. _ ł * 

prowadzi akcję w kierunku zli- 


Konferencja z robotnikami odbędzie się 


jutro. Natomiast od pertraktacyj z majstra 


ni Erma się uchyla. 


zmian zastrajkowali okupując tereny fa- 
bryczne. 


inne organizacje nawet ściśle kątolickie 
„bo w myśl instrukcji bołszewickich wkra 


niach zajmowanych przez pracowników| mach. 


miejskich 


Str. 2 


Otyli nie nadążają za tempem, 


gdyż serca otyłych obłożone warstwą tłuszczu, 
pracują z wysiłkiem, wyczerpują się i weze- 
śniej odmawiają posłuszeństwa, Otyłość powo- 
dowaną jest złą przemianą materii łub też” zá- 
burzeniami czynności gruczołów dokrewnych. 
Zjoła magistra Wolskiego na przemianę mate- 
rii ze znak, ochr. „Degrosa” zawierają jod or- 


gamiczny, znajdujący się w morskiej roślinie 
Yahanga, który pobudza organizm do spalania 
nadmiernego tłuszczu, Stosuje się je przeciw- 
ko otyłości bez specjalnej diety. 

Wytwórnia; MAGISTER WOLSKI, Warsza- 
wa, Złota 14, 


Trup na 


strychu. 


BM ZAGADKOWA $4I . RÓ STARCA, ER 


WIELUŃ, 28.1. Władze bezpieczeń- 
stwa zaalarnowane zostały wiadomością, 
że ña strychu własnego domu, we wsi Mie 
rzyce, pod Wieluniem domownicy odkryli 
zimne już zwłoki 74-letniego -Stanisława 
Jatyska. 

Przeprowadzone 


dochodzenie PP 


że starzec poniósł śmierć przez uduszenie 
gdyż na szyi denata widoczne są ślady od 
powroza. 

Czy ma się tu do czynienia z samobój 
stwem lectwego Janyska, czy też dokona- 
no na nim zbrodni zabójstwa — wykaże 
prowadzone dochodzenie policyjne. 


Zygłodniałe bestie 


rozszerpoały woźnicę i konie. 


STANISŁAWÓW, 28. 1. 

Semen Łukaniuk ze Starego Łysca wra 
cał w nocy sańmi ze Stanisławowa do do 
mu. Łukaniuk sprzedał w Stanisławowie 
2 sągi drzewa, a wieczorem, wracając do 
dömu, wstąpił w Krechowcach do karcz- 
my, gdzie napił się kilka wódek. Jadąc na 
stępnie w stronę Łysca Łukaniuk zasnął 
na saniach. W tym stanie jechał kilka ki- 
lometrów. W pewnej chwili Łukaniuk o- 
budził się i przekonał się, że konie w sza 
lonym wprost tempie uciekają. Za sobą 
isłyszał straszne wycie. Wkrótce przeko 


KUPON: Ratujcie oczy! 


Dyrektor Instytutu FILTOREX de Paris 
p. Jan Rowiński dobiera bezpłatnie Czytel- 
nikom Echa szkła do najbardziej zepsute- 
go wzroku. Specjalność: BIFOKALE zastę- 
pujące dwie pary okularów — w dal i z bli 
ska, do czytania | pracy. 

Każdy Czytelnik Echa za zwrotem te- 
go KUPONU otrzyma przy okazji zaopa- 
trzenia się w szkła FILTOREX elegancki 
skórzany portfel do okularów zupełnię gra- 
tis. Łódź, Piotrkowska 86, gdzie Lecznica 
Oczna od 9-—8 w. Przyjezdni z prowincji 
są przyjmowani poza kolejką pacjentów 
miejscowych. 


nał się, że jest ścigany przez głodne wilki 
Rozpoczęła się szałona gonitwa. 

Wilki jednak dogoniły uciekających, roz 
szarpując ich na miejscu. Rano w niedzie 
lę znaleziono na drodze ślady krwi, wido 


„,ECHO** 


Pożar w hotelu „Bristol” 


(EMU $PŁOŃEŁA CZĘŚĆ DACHU, E 


WARSZAWA 28,1. Wczoraj około godz. 
5 rano, wybuchł pożar w hotelu Bristol, 
przy ul. Krakowskie Przedmieście nr 42 w 
Warszawie. 

Patrolujący policjant zauważył wydoby 
wające się z dachu kłęby dymu oraz pło- 
mienie i zaalarmował portiera hotelu Alek- 
sandra Jabłonowskiego, który wezwał straź 
ogniową. 

Palił się dach i wiązanie. Służba hotelo 
wa zaczęła gasić pożar hydrantami hotelo= 
wymi. Po godzinnej akcji ogień ugaszono. 

Straż działała tak sprawnie i cicho, że 
poza kilkoma osobami z administracji hote 
lowej nikt z gości nie wiedział o pożarze. 

O godz. 6,20 pa całkowitym pokonaniu 
żywiołu oddziały wróciły do koszar. Spło- 
nęło około 30 metrów kw. dachu. Pożar 
powstał na strychu gdzie ogrzewano za- 
marznięte rury wodociągowe i przewody 
centralnego ogrzewania. Wskutek nieuwagi 
zapaliło się drzewo od maszynki „Primus“. 


ŁÓDŹ, 28. 1. — Na ulicy Mielczarskiego 


mężczyzna. Przechodnie | przytomny staruszka, 


me znaki uczty zgłodniałych bestyj. opadł jakiś starszy mężczy. 


zuzęśliwy los żony bezrobotnego murarza 


Kto wygrał milion złotych ? GMB 


ZAKOPANE, 28.1. — Niezwykłe zda- 
rzenie zanotowały kroniki Zakopanego. 
Fortuna uśmiechnęła się w pełni do jego 
mieszkańców, którzy rozdzielili między so 
bą milion złotych, główną wygraną Loterii 
Państwowej. 

Gdy wieść o wygraniu miliona złotych 
przez lot nr 57592 dotarła przez radio, a 
następnie potwierdzona została drogą te- 
lefoniczną z Warszawy, tłumy mieszkań- 
ców Zakopanego obiegły pocztę przy ul. 
Krupówki, gdzie mieści się kiosk kolektu- 
ry Loterii Klasowej Bronisławy Rzepkowej 
żywo komentując to niezwykłe wydarze- 
nie. Szczęśliwymi posiadaczami losu są: 
jedną ćwiartkę ma Wojciech Borowy Stop 
ka, góral, ławnik gminy Kościeliska, maj- 


ŻYCIE ZGIERZA. 


. + e 


i 


Tymcz. prezydent Jankówski opuszcza miasto. 
POSIEDZENIE RADY RIEJSKIEJ, EB 


„W sali obrad Rady Miejksiej pod przewo- 
dnictwem tymczasowego prezydenta Henry- 
ka Jankowskiego odbyło się 8 z kolei posie= 
dzenie Rady Miejskiej, na którym z ważnie(- 
szych punktów obrad załatwiono: Uchwale 
nie budżetu dodatkowego i powzięto uchwa- 
ły podatkowe na rok 1937-38. 

Budżet dodatkowy w wysokości około zł, 
400.000 został przyjęty. 
CEPAL ASTON NZE "|. O CZE WK TI BENTÓAAJ 12271 


Z POLSKIEGO TOWARZYSTWA KRAJOZNAW. 
CZEGO, 

W piątek dnia 29 bm punktualnie o godz, 20 
m. 30 w lokalu. Towarzystwa przy ul. AJ. Kościu: 
szki Nr, 17 wygłoszona zostanie przez p. Wicińską 
Wenancję pogadanka krajoznawcza na temat: „Z 
wędrówck po Polesiu". 

W sobotę dnia 30 bm Zarząd Towarzystwa za 
prasta członków i wprówadzonych gości na „Wie 
czorek taneczny” przy dźwiękach radia, 

Początek punktualnie o godz. 20-ej. Opłata za 
wstęp dobrowolna. Całkowity dochód przeznaczony 
ma Pomoc Zimową dla Bezrobotnych, 


Za treść ogloszeń 
redakcja nie odpowiada 
| mj © 07 tw 7 W! ZUA L 

Dr med. 


GUSTAW KOHN 


Specjalista akuszer - ginekolog 
diatermja 
ul. Piłsudskiego 51, tel. 170-03, 
przyjmuje od 8—10 i od 4—8 w. 


Doktór L. BERMAN 


POWRÓCIŁ 
)pecjalista chorób wenerycznych 
skórnych : rekaualnych 
Cegielniama 15. 
teieion 145-07 
od 8—1] rano i od 4—8 wiecz. 

niedz : święta od 1—9. 


Dr med. 


HHKLACZKOWA 


oełożnictwo i choroby kobiece 
Piotrkowska 99, 
tel, 213- 66, 
'szy,m. codz, od 10—12 | od 5—8 po pół 


Lecznica „OMEGA? 


Główna 9, telefon 142-42. 


rzy imu ją lekarze we wszystkich specjalnościach 
abinet Dentystyczny 
lekarskie, zastrzymi 
kwarcowa, djute mją 
PORADA 3 zi. 


ta I%% 
AMMD>A 


rek (Dr 


W wolnych wnioskach tymczasowy pre- 
zydent Henryk Jankowski zakomunikował Ra 
dzić Miejskiej, że jest po raz ostatni przewo 
cniczącym w obradach Rady i podziękował 
rednym zą współpracę oznajmiając, że wy= 
jeżdża na podobne stanowisko do Łucka.. 

Z kolei radny dyr. [akób Stefan Cezak ser 
decznie podziękował prez. Henrykowi jan- 
kówskiemu za jego owocną pracę nad różwo» 
jem gospodarczym miasta. 

w dalszym ciągu zgłoszono kilka wnio= 
sków a mianowicie; radny Kurowski (Polski 
Komitet MRCLCZY) interpelował prezydium 
Zarzą tasta w sprawie rzekomo popeł- 
nionych przez wydział leśny nadużyć przy 
sprzedaży drzewa. Sprawa ta wywołała pgo- 
rącą dyskusję wchodzącą niejednokrotnie na 
tory osobiste; Przeciw oszczerczym zarzu- 
tom wypowiedział się b. wiceprezydent ra- 
dny Leopold Zajączkowski oświetlając całko 
wicie tę sprawę, Ponieważ innych wniosków 
nie zgłoszono, przewodniczący podziękował 
radnym za liczne przybycie i zamknął posie-. 
dzenie o godz, 10 wiecz. 


Dr med. 


ster ciesielski, będący instruktorem ciesiel 
skim w państw. szkole przemysłu drzewne 
go. Dowiedział on się o wygranej z radia 
i chcąc sprawdzić swe szczęście, przybył 
zaraz na pocztę do kolektury. Jak się do- 
abe grał on na ten sam numer od 
ro f 

Drugą čwiartkę posiada Otto Fedoro- 
wicz, urzędnik sanatórium ' Czerwonego 
Krzyża w Zakopanem, przy czym stanowi 
ona własność groną 12 osób: a to lekarzy 
sióstr, urzędników i funkcjonariuszy Sana 
tóřium Polskiego Czerwonego Krzyża w 
Zakopanem. Mieli oni niezwykłe szczęście 
grając na ten los po raz pierwszy w bie- 
żącej loterii. W poprzedniej klasie właści- 
cielem tej ćwiartki był fryzjer zakopiański 
p. P. E., który grał na ten los przez tok i 


ostatnie wrona zZakopanego, lom 
su nie kupił. 


Trzecia część wygranej przypadła Emi 
li} Pulnerowej, żonie Wawrzyńca, murarza 
bezrobotnego, ojca dwojga dzieci, zam. na 
Tatarach pód Gubałówką. Wieść o szczę- 
ściu potwierdzona została przez męża wła 
ścicielki kolektury por. w stanie spoczyn- 
ku p. Rzepkę, który przybył do nich zawia 
damiając szczęśllwców o wygranej. Pulne 
rowa grała na ten numer od roku. — Czwar 
tą część wygrała p. M. N., wdowa zam. w 
Zakopanem na Skibówkach, która od 
dwóch lat grała na ten sam numer. 

Wygranie miliona złotych przez miesz- 
kańców Zakopanego stało się sensacją 
dnia i jest żywo komentowane w całym t- 
zdrowisku tak przez miejscową ludność, 
jak i przez gości. 


DWÓR W PŁOMIENIACH. 


tnie, Po godz. 2,30 wezwano jej pomocy 
na ul. Podbrzezie 6, gdzie wybuchł pożar 
w jednym z mieszkań na l-szym piętrze. 
W czasie akcji ratowniczej— przy czym 0- 
kazała się potrzeba rozwalenia ściany— u- 
legł zaczadzeniu jeden ze strażaków, któ- 
rego musiano odwieźć do szpitala. 

W niespełna godzinę później zawezwa- 
no ponownie straż pożarną, tym razem już 
poza obręb Krakowa. Palił się dwór hr. Ro 
stworowskiego w Niegoszowicach k. Ruda 
wy, przy czym pożar przybrał tak duże roz 
miary, że poza okolicznymi strażami pożat 
nymi musiano zwrócić się o pomoc do Kra 
kowa. 

Na polecenie prez. dr Kaplickiego wyje 
chały natychmiast dwa wozy pożarne i 
przenośna motopompa na miejsce pożaru. 
Akcja ratownicza trwała do rana. 


Tajemniczy zgon 30-letniego mężczyzny 


Kronika pogotowia ratunkowego, kradzieży i pożarów 


pośpieszyli z pomocą, widząc jednak stan nie 
zwrócili się do poste- 
runkowego P, P., który wezwał. pogotowie. 
Przed przybyciem karetki, nieznajomy zmarł. 
Przyczyną zgonu był zapewne anewryzm 
sercą, Zwłoki nieznajomego (wiek około 60 
lat) przewieziono do prosektorium, a ustale- 
niem personaiii zmarłego zajęła się policja. 

— Podobny wypadek zaszedł na ul. Gdań 
skiej obok domu nr, 29. Zasłabł mężczyzna 
w wieku około 30 lat, Funkcjonariusze P. P. 
przenieśli nieszczęśliwego do lokalu TV ko- 
misariatu, mieszczącego się w tymże domu. 
Mimo natychmiastowej pomocy lekarza po- 
gotowia, nieznajomy zmarł. Ciało przewiezio= 
no do prosektorium. Policja prowadzi docho= 
grene w kierunku ustalenia nazwiska zmar= 
cgo. 

— Na szosie Zgierskiej wpadł z wozem 

d są dojazdowy 21-letni Ołton Folak 
trman, zamieszkały w Radogoszczu przy Ul. 
go wypadek zakończył się dość szczęśliwie, 
gdyż tylko lekkim zderzeniem, wskutek któ- 
rego Folak spadł z wozu i doznał ogólnego 
potltczenia. Lekarz pogotowia udzieli mu pó. 
mocy, po czym wożnica odjechał w dalszą 
© : 


— Do lokalu Il komisariatu P. P, dopro- 
wadzona została pod opieką funkcjonariusza 
P. P. 35-letnia Stanisława Krajewska (ulica 
Mostowskiego 3) która na ulicy dostała ataku 
owego, „hetara pogotowia spie! 

orobe umysłową i przewiózł chorą do szpi- 
tala OWA, Prz: vioz ch, At ik: 

— Po wczorajszym dość pracowitym dniu 
(6 drobnych pożarów). Straż Pożarna w cią 
gu ubiegłej nocy nie była alarmowana, 

O godz, 8-ej rano III oddział straży czyn= 
ny był przy likwidowaniu ognia, który pô- 
wstał w domu nr. 36 przy ul. Abramowskie- 
go, gdzie zapalił się sufit od wadliwego prze 
wodu kominowego, 

— Niewiadomi sprawcy dostali się dó ko= 
mórek na posesji nr. 27 przy ul. Bankowej. 


Nieruchomość stanowi własność Góreckiego | spośród aresztowanych 


Stanisława, Złodz eje skradli szereg sprzętów 
Grę słać 0 węgiel i zapasy kapusty w becz= 
zach, 

— Do mieszkania Aleksandra Kuligowskie 
go (ul. Lubelska 10) weszli w godzinach wle- 
czornych złodzieje, otworzywszy drzwi pod- 
robionym kluczem i skradli garderobę war= 
ac ar 100 zł. Okradziony powiadomił 
Policję. 


10 BUDYNKÓW W PŁOMIENIACH. 


OLBRZYMI POZAR POD WIELURIEĄ, EB 


WIELUŃ 28,1. We wsi Czernice gm. Ra 
doszewice pow, wieluńskiego z nieustalo- 


M. TAUBENHAUS Dr HENRYKOWSKI 


AKUSZER - GINEKOLOG 
przyjmuje od 8—9 r. i 4—8 w. 


Zgierska 11 Tel. 246-60 


Dr med. M, GLAZER 


Choroby skórne i weneryczne 
ZACHODNIA 64. Tel 185-49. 
powrócił 


porzyjmue od 12 — 2| od 7 — BY2 wiecz. 
w niedziele i święta od 10 — 12 w pot 


Dr ŁAĄGUNOWSKI 


specjalista chorób wenerycznych, seksualnych 
i skórnych, 
(Gabinet Roentgeno -éw atłoleczniczy! 
Piotrkowska 70, tei. 181-85. 
Od 8—10, 1—230 i od 6—9 w. w św. 10—1 


Dr NADEL 
AKUSZER-GINEKOLOG 
ul. Andrzeja 4, telet. 228-92 
przyjmuje od 10—12 | od 4—8 wiecz. 
w „Lecznicy* Brzezińska 11 od 12-1-ej 
Prywatna 


Przychodnia GINEKOLOGICZNA | 


(choroby kobiece) 


Zaie rska 24 | 
raport "Dr. Feldman 


od 10 — 1 od 3 — 6 


| złocenie, powlekanie miedzią, 


Specjalista chorób wenerycznych, 
skórnych i seksualnych 


przeprowadził się na ul, TRAUGUTTA 9, 
front l piętro, tel. 262-98. 


od i —1l rano od 4—9 wiecz. wniodziole 


święta 
'ed9 — 1239, po pół. 


Dr med. 


H LUBICZ 


Spec chor skórnych wenerycznych i seksualnych 


przeprowadził się na ul Piłsudskiego 69 
(Narutowicza 14) „5, 


Prz jmuje od godz. 8—10, 12—2 i 5—8 w. 
W niedzielę i święta od 9 do il rano. 


Dr med, NITECKI 


choroby skórne. weneryczne 
i: moczopłciowe: 


NAWROT 32, front, I piętro — Tel. 213-18 


przyjmuje od 8—9,30 r. i od 5.30—9 w 
w niedzieje święta od 9 do 12 w poł 


—— 


CHROMOWANIE, niklowanie, srebrzenie, 
wykonuje 
pierwszorzędna firma Famak, właść. E. i 


E. Kummer, Łódź, Wigury 7 (Pusta) Tel 
150-72. 


m 


Kanapa - Łóżko, Fotel- Łóżko Oraz Fotele | 
Leżanki, | 


Klubowe, Tapczany. Otomany, 

Krzesła, Materace higieniczne poleca po 

cenach niskich i na dogodnych warunkach 
Zakład Tapicerski 


nych narazie przyczyn "wybuchł pożar w 
stodole Piekary Wojciecha. 

Ogień podsycany panującym w tych 
dniu silnym porywistym wiatrem przenosił 
się błyskawicznie z budynku na budynek i 
w krótkim czasie morze ognia objęło 16 ża 
gród wieśniaczych. 

Na miejsce pożaru przybyło kilka za- 
alrmowanych oddziałów Str. Poż., które po 
kilku godzinach wałki z rozszalałym żywio 
łem ogień ugasiły. 

Akcja ratownicza na skutek silnego mro 
zu i wiatru oraz braku wody była bardzo 
utrudniona. Ogółem spłonęło około 40 bu 
dynków (domy, mieszkalne, stodoły, obo- | 
ry, chłewy). Prócz tego pastwą płomieni 
padła większa ilość narzędzi rolniczych 
oraz zboża. | 

Straty wynikłe na skutek pożaru b. du | 
że 


RRicjoZY 4ROZ 
Stan pogody w Łodzi. 


ŁÓDŹ, 28. 1. — Dziś o godz. 9-ej rano | 
temperatura wynosiła 12 stopni poniżej ze- 
ra, W ciągu nocy ubiegłej najniższa tempe- | 
ratura w śródmieściu wynosiła minus 15 
stopni. 

Ciśnienie barometryczne wykazało zna- 
czny spadek do 743 milimetrów, co zapowia- 
da dalsze zachmurzenie i opady śnieżne. 

Wiatry północno-wschodnie. 

SZOSIE" TEWTZYZ WOTKIĘ | TRO TTW COZ TRY ZO e a] 
PRASOWACZKA zdolna, na kołnierze od | 
żaraz potrzebna, na stałe. Pralnia, Radwań 
ska 19. 


OTOMANĘ garderobę, tapczan, !eżankę, 
krzesła, stój, biurko, stoliki radjowe tanii 


KRAKÓW 28,1. Straż pożarna w Krako 
wie zaalarmowana została w nocy dwukro 


Spacerowej. Dzięki przytomności wia 
| 


Dr 


ZDARZENIA i WYPADKI 


(—) Weżoraj odbyło się płenarme posiedzenie 
Sejmu, na porzgdku dzienaym którego znajdowała 
się m. i debata nad trzema ustawami sumorządo* 
wymi. Na wniosek premiera gen. Sławoj . Składkow- 
skiego projekty wszystkich trzech nstaw odesłane 
zostały z powrotem do komisji. 

(—) Na środowym publicznym posiedzeniu Ra- 
da Ligi Narodów zajmowała się sprawą Gdańska. 
Po raporcie delegata polskiego min. Komarnickie- 
go złożył ruport min. Eden. Następnie przemawiali 
wysoki korsar? W, M. Gdańska p. Lesier oraz 
prezydent senatu p. Grciser. 

Pod koniec dyskusji min. Eden zgłosił nastę 
pującą rezolucję: Rada przyjmując do wiadontości 
przedstawione jej sprawozdanie przedstawicielu Pol- 
ski, uchwala raport komitetu trzech i wzywa ko» 
mitet trzech, aby w dalszym ciągu śledził sytuację 
w Gdańsku. 

Konkłazjc raportu i rezolucja zostały przez Ra 
dę przyjęte. 

(=) Wczoraj w Moskwie w czasie trwania pro- 
cesu wszyscy oskarżeni przyznawali się do ząarzu- 
canych im przestępstw. Głównym zeznaniem oskat- 
żonych były sprawy dezorganizowania transportów 
kolejowych. Przewód sądowy został zakończony. 
Wyrok zapadnie w niedzielę lub poniedziałek. 

(=) W Moskwie rozeszła się pogłoska, że córka 
Trockiego, znajdująca się na zesłaniu w Krasno- 
jurskn, została aresztowana. 

Poza tym krąży pogłoska, że aresztowano siostrę 
Trockiego, pierwszą żonę rozstrzelanego Kamienie» 
wa. 
(—) Bawiący w Genewie minister spraw zagra. 
nicznych Beck odbył w siedzibie delegacji polskiej 
konferencję z ministrem spraw zagranicznych Wiel- 
kiej Brytanii Edenem i nastepnie z ministrem 
spraw zagranicznych Francji Delbosem. 

(—) Na stanowisko wysokiego komisarza W.M. 
Gdańska wysunięta została przez min. Edena kane 
dydatura Holendra admirała de Graaf. 


(—) Min. Spraw Wewn. przygotowuje projekt 
ustawy ograniczenia swobodnego osiedlenia się 
mieszkańców z prowincji w. Warszawie, Projekt ten 
przewiduje, że każdy mieszkanicć z prowincji, któ» 
ry zechce się osiedlić w Warszawie, będzie musiał 
udowodnić, że posiada dostatcczny kapitał na ti 
łożenie przedsiębiorstwa, a jeśli chce zamieszkać 
w stolicy, celem studiów naukowych,. będzie mu- 
siał udowodnić, że posiada odpowiednie wykształ. 
cenie i wystarczające środki utrzymania. 

(—) W Kole Adwokatów Rzplitej w Warszawie 
zanosi się na rozłam na tle ustosunkowania się do 
członków tęgoż Koła — żydów. Pewna gupa ad- 
wokatów z Karpia wyrmziła życzenie współpracy « 
ndwokatami - narodowcami i wypowiedziała się za 
wprowadzeniem ograniczeń dla żydów adwokatów. 
Ponieważ druga grupa członków Karpia jest prze- 
ciwna tym wnioskóm, przeto w najbliższym czasie 
należy oczekiwać rozłamu w Kole Adwokatów R.P. 

(—) Falsyfikaty 50=łotowe pojawiły się w obie: 
gu. Poznać je można po druku ornamentów orax 
po znakach wodnych, które są sztucznie wytłaczane. 
Również papier, użyty do druku falsyfikatów, jest 
znacznie miększy od papieru normalnie używanego 
do druku banknotów. 

(—) Za usiłowanie przekupstwa prokuratora 
skazane zostały przez Sąd Okręgowy w Łodzi 33.1e- 
tnia Ryfka Gorfein na rok więzienia i 250 sł gery 
wy oraz 59.1etnia Chaja Kutner na rok i sześć mie: 
nięcy więzienia i 300 zł grzywny. 

(—) W drugim dniu procczu aferzystów koles 
jowych składali zeznania kolejarze, policja, świad: 


| ror 


nowa m Po 
prawę do dnia dzisiejszego. 

(—) B. aplikantka adwokacka z Łodzi Zandee 
lewicz wyszła za mąż za kęmunistę Kiniewicza 1 
z nim uciekła do Rosji. Po pewnym okresie czasu 
mając dość „raju”* sowieckiego wrócili samowolnie 
do Polski. Na granicy zostali schwytani | osadzeni 
w areszcie w Wilejce, gdzie oczekują na rozprawg 
sądową. 

(—) Lew Trockij w wywiadzie z przedstawicie- 
lem prasy oświadczył, że posiada pewne dane, że ci 
w procesie moskiewskim, 
którzy się w czasie Aledztwa przyznali do czynów 
karygodnych, zostali natychmiasf rozstrzelani. 

(—) Wczoraj odbył się pogrzeb ś.p, ks. kano- 
nika Stefana Rylskicgo, proboszcza parafii Przemle. 
nienia Pańskiego, Zwłoki Ap. ks. Rylskiego »łożóno 
na cmentarzu w Chojnach, 

(—) Przydział dewiz dla Zrzeszonegó Przemy 
sa Przędzalniczego na M. styczeń powiększony 0+ 
statnio został o blisko 12 procent. 

(—) Wyznaczona na dzień wczorajszy rozprawa 
sądowa z oskarżenia radnego adw. Wajemana przes 
ciwko radnemu J: Szwajdlerówi została odroczońt, 
celom wezwania Świadków zgłoszonych przez oblo 
strony, 

(—) Na próbie przygotowywanej do wystawie< 
nia premiery w Metropolitan Opera w Nowym Jor- 
ku, śpiewak Lawrence Tibbetta uderzył sztyletem 
barytona Józefa Sterzini tuk silnie, iż zadał mu ra- 
nę. W pité godzin po wypadku Sterzini zmarł. 

Władze bezpieczeństwa stwierdziły, że baryton 
Sterzini, raniony przypadkiem sztyletem przez śpie. 
waka Tibbeta podczas próby w Metropolitan Ope 
rze, zmarł śmiercig natursiną. Tibbetta uwolniono 
od wszelkiej odpowiedzialności. 

(—) Na wczorajszym posiedzeniu sejmowej kos 
misji budżetowej po dyskusji nad budżetem Min. 
Rolnictwa i Reform Rolnych wygłosił dłuższe prre- 
mówienie min. Poniatowski, odpowiadając na uwa: 
ki, poczynione przez posłów, którzy przemawiali w 
dyskusji. 

Minister stwierdza, że najbardziej palącym pros 
blemem pozostaje wciąż kwestia przeludnienia wst. 

Następnie minister wypowiedział się przeciwko 
nierenlnym projektom posła Dudzińskiego, 

(—) Kanclerz Hitler zaproszony zóstał na uros 
czystości koronacyjne króla Jerzego VI. 
measan iaa 


IZATELEFONUJZARAZ 
Hr, 182-48 lub 102-29 


a otrzymywzś będziesz „ECHO” 
od jutra w domu. Prenumeratg 
zamawiać można poczynając 
od każdego dnia miesiąca. 
Errata 1. M 


WALNE ZGROMADZENIE 
Stowarzyszenia Weteranów b. Armii Polskiej 
we Francji, 

W niedzielę 31 bm. o g. 9.30 rano w pierwszym 
a o g. 10 w drugim terminie w lokalu * łasnym przy 
ul. Przemysłowej 10 odbędzie się doroczne walne 
zebranie placówki, na które wzywa się wszystkich 
członków. 

Na porządku dziennym sprawozdanie netępujące 
go zarządu | wybory nowego zarządu. 
CATETER OE OO OE NOZ ISA TOTEM 
ZGINĄŁ bilet tramwajowy ulgówy wyda- 
ny na imię Czesława Struszczaka, zam, Do- 
ły ul. Wilanowska 9. 


SZWEDKOWICZ Romualda, zam. Grani- 


jana Wiątrowskiuziego|i na dogodnych warunkach. Kilińskiego | towa 4, zgubiła matrykułę, wydaną z Gimn. 
Szczanieckiej. 


iw Łodzi, Wólczańska 78 (przy Zamenhofa).| 160, Przeździęcki. 


a lonia francu 
| $y na czele. 
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przemę 


„Qu kilku 
_ Instalacyj e 
_ elektryczny 
 sywne prac 
cefu jak na 
wych trans 
rynek wars 


a czoł 
Kra się 
anina Gos 
śród widz 
Wyróżnienie 
szych ról: 


ki, Bronow 

Dekorac 

dzona s 
ale. 


pilarniejsz: 
Oto 


w 
wiele 
o padła 
nić dziwne 
kszają się 


| rk 
AT 


od 17 


KLAUDIU. 


DW: 


Po op! 
sżedł mał: 
u. szańców 
poprzez ré 
sie. 
© Piotr | 
na kogoś, 
się w idąc 
> —Nie 
Mój drogi 
siebie. — 
Pewien by 
w rzecz, że 
ý Opuśc. 

may wybi 

F zawołać ł 
siła wstrz 

| -żnych zart 
1 w ślad ze 
| Ten p 
nąwszy n 

l Zlustrowa 
ł wszył się 
Piotr, 
graniczny 

| za Janem. 
= Pogoń 

Í Wtem 
wietrze. 
do kiesze 

Za ch 
stwiny. 

mtj Ni 
nu? — s 

== O 

— B 


„ECHO 


. Alarm w barze - automacie 


Temperament Antosia; 


posiadający jeszcze szczątki 
romantyzmu, narzekają na zmaterializowa- 
nie i zautomatyzowanie współczesnego ży 
cia Nie ulega wątpliwości, że życie było 
ciekawsze, przyjemniejsze, sympatycznie j- 
sze w okresie romantyzmu, cyganerii, poe- 
tów o długich włosach i malarzy w pele- 
rynach, ale może nie bez wagi był. fakt, 
że życie było wówczas dużo tańsze i dla- 
tego łatwiejsze. Dziś romantyzm jest tylko 
wspomnieniem przeszłości dla starszego 
a czymś zupełnie nieznanym, 
obcym, ena dla młodego. Młody czło 
wiek w wieku lat 16 nie marzy o zdobyciu 
sławy dzięki napisaniu wspaniałego sone- 
tu, lecz dzięki skokowi w dal na olimpia- 
deie. Miłe dziewezątko lat 17 nie marzy 
e krółewiczu z bajki, o cudnym poecie, co 
to w słowach przedziwnych a rzewnych 
miłość by opiewał, lecz o starszym panu 


W tych warunkach zupełnie na miej- 
scu są automaty, Dawniej gość o skąpej 
gotóweczce kupował dwie bułki i 10 deka 
kiełbasy, dziś wrzuca 20 groszy, naciska 
guzik i wylatuje mu z automatu gotowa 
„sznytka” z szynką. Naciśnie inny guzi- 
czek i leje mu się piwo do podstawionego 
kufla, inny znowu automat o każdej porze 
dnia i nocy „wyrzuca“ środki ochronne, 
na dworcu korzystamy z automatów „sprze 
dających“ karty pocztowe, bilety perono- 
cukierki, czekoladki, papier listowy. 
Za granicą niezwykle popularne są auto- 

maty z papierosami, cygarami, parówka- 
mi na gorąco, słowem niemal wszystkie 
obywatela 


W niedalekiej przyszłości niewątpliwie 
ladzie będą się nawet żenić przy pomocy 
automatów. Po co szukać żony wśród zna- 
jomych? Po co namyślać się, wybierać, 
Rzucisz złotówkę i 
wyleci z automatu fotografia i kartka z a- 
dresem tej, którą nam „los“ automatyczny 
przeznaczył na żonę. Jeśliby nawet gość 
rozmyślił się i nie skorzystał z automaty- 
cznej oferty, zawiedzionej w nadziei pa- 
z amoniakiem. Zalany gość przechodzi po 
prostu do drugiego automatu, wrzuca 20 
groszy, automat opryskuje mu nos amonia- 


tzecz prosta, że to wszystko nie wy- 
czerpuje jeszcze ogólnych możliwości au- 
tomatów. Powinny być również r=zwodo- 
we. Wrzuca się z jednej strony dó automa- 
a z drugiej wylatuje dokument 


nienki zostanie przynajmniej na pociechę | 


W ogółe automaty posiadają przed so- 
bą kolosalną przyszłość. Zamiast chodzić 
do składu z obuwiem, należy zainstałować | 
automaty. Naciska się guziczek na odpo- 
wiednim numerze, odpowi iadającym nume- 
rowi butów, wrzuca się 10 złotych i — 


zł. 282.— 


— Tak, ale nie rozmawiajmy tutaj. 
przecież bezpiecz- 
ni. Nikt nie śledzi nas. Nie mamy powodu 


obawiać się. Pan ma słuszność jednakże, | 


Ze zdwojoną ostrożnością Piotr, zain- 


myśliwskiego 


w nieprzeniknio- 


Okrążywszy walący się budynek Piotr horyzont. Odgłosy uśpionej już fauny le-| 
unat się w szeroką rozpadlinę śnej nie mąciły majestatycznej ciszy wie- | 
blada twarz uciął brat. 


u. 4 
8 
wę | ,„KRATECZKI. 
LU 
iedzenie 
d wała 
KE Życie Warszawy w kilku owiana 
ładkow: 
 desłane È Ciekawą wystawę obrazów zainstało- 
; Kano przy ulicy Kredytowej 9. P. Lucyna 
pi ia sowska, która w Paryżu organizuje wy Lardzie, 
eniekie- (wy polskich malarzy, urządziła w War- 
mawiali wie wystawę prac młodego malarza 
pr oraz kuskiego Piotra Cezarego Lagage. Ar- 
go sta jest flamandczykiem i tematy bierze 
wer" życia prostego ludu flamandzkiego, któ- 
dla Pol. traktuje z humorem i czułością. Opa- 
wa ko- [M yw dobrze technikę, stworzył swój 
sytuację rasny styl. P. C. Lagage mimo młodego 
PET "wieku zdobył sobie w Paryżu nazwisko, a 
„ostatnio prace jego zostały zakupione do 
ia prë | Lowvru. Na otwarcie wystawy przybyło | pokolenia 
zarzu- Wiele osób ze sfer artystycznych oraz ko- 
| sikat » lonia francuska z radcą ambasady p. Bres- 
«dosiadł $y na czele. 
ńczony. 
tek. z. «w 
e córka 
Krosno» Wczoraj w sali kina „Roma“ podczas 
koncertu transmitowanego przez radio za- 
Arci tabi nagle solista orkiestry Polskiego Ra- 
dia, skrzypek, Józef Kamiński „orkiestra 0- | z grubą gotówką. 
| rakti _ Czywiście przerwała koncert. Lekarz stwier 
s gc przemęczenie muzyka. Koncert wzno- 
kaa Ess zastąpieniu solisty przez innego 
a WM «1 E ha 
a kane Od kilku dni w warszawskich sklepach 
4  instalacyj elektrycznych zabrakło piecyków 
Ko w elektrycznych. Pociągnęło to za sobą inten 
skt ten  sywne prace w odpowiednich fabrykach w 
ji, któż celu jak najszybszego przygotowania no- 
mawiał wych transportów dla dostarczenia ich na 
nea | rynek warszawski w ciągu najbliższych dni. | we, 
ie mu- 
ykształ. 
ROXY* 
p” w Teatrze Popularnym. dziedziny życia przeciętnego 
ipa nd. We wtorek, dn. 26 stycznia 1937 r. w może dziś zaspokoić automat. 
jes ` _ Teatrze Popularnym Ogrodowa 18) odbyła 
uż osi era komedii Barry Camers'a „Roxy“ 
DROM + a komedia amerykańska, w której 
R vb obok miłego trzpiota jest i „czarny charak- 
„. GRuMG ter“, no i oczywiście również nieodzowny M ea 
w R.P. aha y end" małżeństwo!). poznawać, chodzić? 
w obie Ken pogodny ton komedii wróży jej dłuż- 
i "a sze powodzenie. 
mipi Na czoło z grającego ajig 
iw, jes ysuwa się wykonawczyni roli tytułowej p 
VERSET | kach Gosławska. jej gra wywo!ywała 
Wśród widzów gromkie oklaski, Ponadto na 
arta yróżnienie %asługują wykonawcy ważniej- 
dee z Pa ról; Zoner, jednoszsgąke reżyser Sztu- 
piara , Bronowska I Leszczyński. 
8 miès ' Dekoracje bez zarzutu. Publiczność zgro- | STOSzy 
kol  Redzona stosunkowo licznie bawiła się do- | kiem i gość natychmiast trzeźwieie. 
wish nale 
ył roz: „R "KOKEKTURA ST. BUJALSKIEGO, 
18 ę Rzgowska 113, przoduje. 
sandes Przy m. Rzgowskiej 113 w Łodzi znajdu- 
viesa 1 je się kolektwra St. Bujalskiego. Kolektura tu Żonę, 
Rz: sy w krótkim czasie stała się jedną z najpo- 
i pes pularniejszych w Łodzi, złotówka. 
sadzen Oto w 37 Lot. P. wypłaciła swoim gra- 
sprawę + se wiele poważnych wygranych. a ostat- 
nio padła tam wygrana zł, 100,000. To też 
"R nić dztwnego, że z każdym dniem  powię- 
db x kszają się szeregi graczy. 
wiki, częśliwa kolektura St. Bujalskiego iu? 
mynów | poke swoje szczęśliwe losy do I kl. 38 
ni. p, 
kanos 
> i 
łożono t 
4 ATRAKCYJNA WYCIECZKA 
oñy 0s 
zprawm 
i prze. 
czo, | od 17. II — 3. III 
J oblo E 
ag o 
n jor 
yletem i 
TEN KLAUDIUSZ ORVAL. 
it i — Och! Jesteśmy 
aryton > 
x | DWAJ BRACIA. 
Iniono Po opuszczeniu miasta mężczyzna e Ostrożność nie zawadzi. 
szedł małą ścieżką, która biorąc początek Dwaj mężczyźni 
gta = iu szańców fortecznych wita się serpentyną | lasu. 
= j poprzez równinę by przepaść gdzieś w le- 
a aim i sie. trygowary podążał za nimi. 
iali w > Piotr Demay, który czatował właśnie Tamci dotari do ruin 
l ma kogoś, uniósł się na łokciu, wpatrzył | pawilonu ukrytego 
n proe f się w idącego i zerwał się z ziemi. 
AS | "' — Nie ma wątpliwości!.. To mój brat!) trzu. 
Mój drogi Janek! — szepnął zdumiony do 
a wre | ś$iebie. — Co on robi tutaj? Dokąd idzie? | Damey we 
Pewien byłem, że bawi w Paryżu! Dziwna | muru, 
"= 


rzecz, że nie wpadł zaraz do mnie! 
Opuściwszy swoją kryjówkę, Pi 
may wybiegł na drogę i otworzył usta by 


$iła wstrzymała go. Kryjąc się po przy brze 


dos 4 
ratę w ślad za bratem. 
ac Ten podążał szybkim krokiem. 
sae nąwszy na krawędzi lasu, odwrócił się. 
maa ~ Zlustrował bystrym wzrokiem okolicę 

i wszył się w las. 
kiej Piotr, który przycupnął pod kopcem 

granicznym, zerwał się z ziemi i pośpieszył 

wszym | za Janem. 
«psy 3 Pogoń trwała długo. 
kac | Wtem przeciągły gwizdek rozdarł po- 
AR Í wietrze. Jan zatrzymał się sięgając ręką 
pujące b do kieszeni. AR, 

gh Za chwilę mężczyzna wyłonił się z gę- 
«w |. stwiny. i 
/yda- * — No! Co słychać? Powiodło się pa- 
. Do- nu? — spytał Jana. 

— Owszem — brzmiała odpowiedź. 

Di — Brawo! Masz pan wszystko? 
rani- 


i | dostarczenie 


skąd głosy rozmawiających mięż- 


czyzn dochodziły wyraźnie. Mógł nawet 


iotr De-| widzieć suchy ich przez szparę. 


Brat jego kończył chowania czegoś w 


zawołać brata — lecz nieokreślona jakaś | swoim portfelu. 


-— iyie było umówione, nieprawdaż? , 


żnych zaroślach i rowach jął skradać się| — pytał jego towarzysz. 


— Tak. Skwitowaliśmy się — odparł | 


Sta- Į Jan 


poszli dalej w głąb panowawszy się w końcu, 


wyskakuje para butów. Automaty z kra- 
watami zaoszczędziłyby również wiele kło- 
potu mężczyznom. Nastawiałoby -się *ati- 
tomat np. na pozycję: „do ciemnego wie- 
czorówego ubramia', lub też w razie po- 
trzeby na „iibranie jasne sportowe, szare“ 
i „wyskakuje odpowiedni w kołorze i dese- 
niu, krawacik. Każdy byłby wówczas mo- 
dnie i odpowiednio ubrany, 

Powinny być także odpowielnie auto- 
maty dla. pijaków. A: więc automaty z wód 
ką, koniakiem i t. p. a zaraz obok automat 
rozwodowy. Za lat sto lub dwieście będą 
możę automaty z dziećmi. Antomaty unie- 
szkodliwiające teściowe. Automaty z po- 
sadami. Automaty z. przyjaciółkami. W 0- 
góle dużo, bardzo dużo automatów. 


AUTOMAT. 

Dzisiejszą sprawa jest również aa | RENNES TECT OWCZE EZ TRCEOCEZE TJ ELAN 
matyczna”, działa się bowiem w swym o- 
kresie „akcyjnym” w Barze - Automat 
przy uł. Piotrkowskiej. Do baru tego w 
dniu 6 października r. ub. przyszedł 27- 
letni Antoni Barczewski, clhiłopię żądne 
wódki i miłosnych wrażeń. 

Antoś wypił kilka automatycznych wó- 
dek, poczuł więc „gaz“ i zaczął Się roz- 
glądać po sali. Przy jednym ze stolików 
zauważył miłe dziewczę, którą następnie 
okazała się Aniela Bielszowska z ulicy 
Rzgowskiej 16. Antoś spojrzał i — zako- 
chat się. Rozumował, że w automacie po- 
winno wszystko odbywać się szybko, spra 
wnie, no — automatycznie, przysiadł się 
więc do panienki, szybko objął ją i poca- 
łował. Dziewczę narobiło kczyku, poste- 
runkowy spisał protokół. 

Sąd Grodzki skazał Antoniego Bar- 
czewskiego na dwa tygodnie aresztu z za- 
wieszeniem wykonania na dwa lata. 

Jerzy Krzecki. 


Z KOLEKTURY G. CWAJGHAFTA. 


Dzielnica Górnego Rynku ma swoją sen- 
saca Największa wygrana w Łodzi zł. 
padła na nr. 5606 w szczęśliwej ko- 
head G. Cwaighafta przy ul. Rzgowskiej 
1. Posiadaczami losu byli: jeden robotnik, 
izeźnik, pracownik umysłowy i kupiec. Po- 
wyższa suma była w tym samym dniu wy- 
płacona. Warto zaznaczyć, iż w wyżej wy- 
mienionej kolektwrze stałe padają większe 
wygrane, to też nic dziwnego, iż losy jej cie- 
szą się wielkim popytem. 


PREMIERA „RÓŻY“ W TEATRZE MIEJSKIM. 


Dziś w czwartek dane będzie o g. 8.30 wspaniałe 
arcydzieło St Żeromskiego osnute na tle bohater 
skiej chwały roku 1905 pt. „Róża* Udział w tym mo- 
numentalnym widowisku wystawionym z ogromnym 

pracy bierze cały zespół z Tadeuszem 
Białoszczyńskim, Ankwiczówną, Modrzeńskim, Ma- 
tuszkiewiczem, Snayem, Winawerem i reżyserem 
Szletyńskim, na czele. Dekoracje Konstantego Mac- 
kiewicza. 
„Róża“ powtórzona będzie w piątek i w sobotę 
wiecz, 


Zapisy i informacje; 


straszne słowo: „Szpieg!“ 


Nr. 28 


Energiczna właście elka s ileru . 


WALCZY Z NAKAZAŃI PLATNICZY Mi. 


do LON D Y NU WAGON$S-LITS-COOK 


Pioírkowshka 68. 


ŁÓDŹ, dnia 28 stycznia. 

Kościałowssą, właścicielkę sklepu spo 
żywczego na Chtjmach zawsze przejmowa 
ły gniewem wizy.y wszelkich urzędników 
gońców i wożnych „przynoszących jej na 
kazy płatnicze i zawsze im przy tej okazji 
porządnie nawymyśłała. 

Obecnie złość całą zbierałą dla gońca 
magistratu Nabierałskiego. Przyszedł on 
kiedyś do sklepu Kościałowskiej i przy- 
niósł nakaz zapłacenia 3 zł ad szyldu i od 
tąd K. zapałała nienawiścią do niego. Na 
wymyślała mu od łobuzów, złodziei gro 
sza publicznego, i t.d. i zapowiedziała, by 
więcej się u miej z czymś podobnym nie 
zjawiał. 

Nie usłuchał i za kilka dni znów przy 
szedł, w sprawach administracji domtt. 

„Zuchwałość tą“ niezmiernie oburzyła 
p. Kościałowską i wyzwawszy go znów 
od najgorszych kazała w tej chwili wyno 
sić Sik aig amina ada aa e ZOO at ze sklepu. Nie usłuchał (więc sama 


RADIG-KĄCIK. 


CZWARTEK, 26 STYCZNIA. 
Raszyn, 


15.00 Wiadomości gospodarcze 

15.15 Programy lokalne 

16.20 Audycja dla dzieci starszych (z Poznania) 

16.35 Programy lokalne 

17.06 Jak cudze dziecko stało się szczęściem samot- 
nych ludzi? — odczyt 

17.15 Muzyka sałonowa z Poznania 

17.50 Książka i wiedza — odczyt 

18.00 Komunikat śniegowy z Krakowa 

18.13 Wiadomości sportowe 

18.20 Programy lokalne 

18.50 Pogadanka aktualna 

19.00 Koncert fortepionowy — ze Lwowa 

19.30 Muzyka taneczna małej orkiestry P. R. 

20.30 Sosna polska wraca z Indyj — felieton 

20.45 Dziennik wieczorny 

20.35 Pogadanka aktualna 

21.00 Sylwetki kompozytorów polskich: Stanisław 
Kazuro 

22.05 Koncert małej orkiestry P. R. 

22.36 Programy lokalne 

23.00—23.30 Programy lokalne dla W-wy i Lwowa 
i Katowic 

ŁÓDŹ; jak Raszyn, oraz: 

Koncert życzeń 

Łódzkie iwer o giełdowe 

„Orbis* m 

Koncert ha 

Odpowiedzi na listy w sprawach techaicznych 

O wszystkim po troszku 

Muzyka z płyt 

16.35 Dwaj skrzypkowie — płyty z Warszawy 

18.20 Wieczory wiedeńskie — płyty 

18.35 © rozwoju ruchu spółdzielczego w Losi — 
pogadanka 

22. 35 Fyluzyka taneczna — płyty z Warszawy 


PIĄTEK, 29 STYCZNIA. 
Raszyn. 


12.50 
14.57 
15.15 
15.18 
15.40 
15.55 
16.00 


6.30 Pieśń poranna 

6.33 Gimnastyka 

6.50 Muzyką z płyt 

MEL 1 ZET W WOK ZEUPWW A 4 TAD 


Dwa ostatnie potctórzenia „Nocy w Grand-lfotelu" 

Występy świetnej śpiewaczki warszawskiej Jani. 
ny Kulczyckiej w Teatrze Miejskim dobiegają już 
końca. Wystąpi ona jeszcze tylko w sobotę i w 
niedzielę o godz. 4-j popoł. w powodzeniowej ko- | 
medii muzycznej „Noe w Grand Hotelu“ Ceny na 
oba te widowiska zniżone. 


EZM Tel. 1720-70. 


Zapytany zbliżył się do brata, dotknął mnie... dokumenty... 


Brat jego, najmłodszy ! najukochańszy | jego piersi i rzekł rozkazującym tonem: 


Janek, był szpiegiem! 


Przez długą chwilę Piotr nie mógł ru-| 
szyć się z miejsca. Oddychał z trudem. 0- czącym ruchem głowy. 


schronienie i powiókł się do miasta. 


opuścił swoje | 


— Oddaj mi to, cò masz tu schowane. 


Jan odsunął się od mówiącego z prze» | Wiedz.. 


— No! Śpiesz się! — nalegał Piotr — ; roku... 
żądam od ciebie byś oddał mi dokumenty | dział kontrwywiadowczy... 


l 


15.00 Wiadomości. gospodareza 
15.15 Programy lokalne 
16.15 Rozmowa z chorymi — ze nz 
16.30 Koncert orkiestry Polskiego 
w 


choć' jest już blisko sześćdziesiątki i wa 


ży sto kilo) wypchnęła go za drzwi, 

Zaskarżył ją za obrazę do sądu. 

Stanęła przez nim niezwykle poruszona 

— „Nie jestem winna“ Bo on mi prze 
cież tylko dokuczał* — oznajmiła, a przy 
każdym niekorzystnym zeznaniu świad- 
ków, wykrzykiwała „Nieprawda, tak nie 
było, to straszne kłamstw“. 

Sąd musiał dopiero nałożyć na niespo 
kojną oskarżoną 30 zł grzywny, by się t- 
spokoiła i pozwoliła nadal kontynuować 
sprawę 

Wyrok wypadł skazujący, 

Wymierzono Kościałowskiej 2 tygod- 
nie ścisłego aresztu które zawieszono ze 
wzgłędu na wiek i niekaralność dotych- 
czasową na dwa lata. 

— „Dziękuję wysokiemu sądowi, ale 
to wszystko było nieprawdą. — PR po 
tak naumyślnie życie utrudniają”. 
świadczyła po odczytaniu wyroku. 


7.15 Dziennik poranny 
1.26 Programy lokalna 
8.00 Audycja dla szkół 
8.10 Przerwa 
1130 Audycja dla szkół 
11.57 Sygnał czasu i hejnał z Krakowr 
12.03 Programy lokalne 
1240 Dziennik południowy 
12.50 Q kisronkach — 
13.00—13.30 Przerwa dla Krakowa 
13.00—14.30 Przerwa dla Lwowa 
13.00—15.00 Przerwa dla Warszawy 
14.00—15.00 Przerwa dla Katowie, Poznanią Te 
runia i Wilna; dła Łodzi do œ 1457 


6 . 17: Ca a dą w pomo. 
nej Islandii? — felieton s Poznania 
17.50 Encyklopedia mówiona — z Krakowa 
18.00 Pogadanka aktualna 
18.10 Poradnik sportowy — » Krakowa 
lokalne 


jestrach grutowych — pogadanka (Łódź 
i Katowice nadają audycje lekalne) 
19.00 Konik polny i mrówka — bajka 
19.20 Z pieśnią po kreju 
19.45 Fragment operowy - 
20.00 Pogadanka muzycana 
20.15 Koncert symfoniczny orkiestry  Filharrtonn 
hg pas 
W przerwie około g. 21: Dsiennik wieczorny 
oraz Pogadanka aktualna 
22.30 „Za ścianą » «ad — skors 
22.45 Programy lo 
28.00—23.30 ay lokalne dia Wwy i Ewowe 
1.25. Parę 
7,30 Program na dziś 
12.03 Muzyka operowa x płyt — a Wirszasę 
13.00 Muzyka x płyt 


1545 Muzyka z płyt 

18.20 Muzyką a płyt 

18.50 Jak powstaje papi — pogadanka 
22,45 Muzyka taneczna a 


ODCZYT CZERWONEGO KRZYŻA. 
Staraniem Sekcji Odczytowej Oddziału Ládz 
kiego Czerwonego Krzyża w niedzielę, dn. 31 bm. e 
| godt, 12 min 30 w uli FCK, psy u z 
203.205 dr. Grynberg wygłosi odczyt nt. „Wzrost 
zachorowań na y sercą w driniejneaj” 
Wstęp bezpłatny, 


ZABAWA KARNAWAŁOWA 
Koło Polskiego Czerwonego Krzyża 
may 


przy Klubie 
Pracowników ZZW. K. L. Grohmana 
urządza w lokalu Klubu — poi zaa og 
dn, 30 styczniu 1937 roku Zabawę 
czątok o goda: Ż2-ej Wejście zł. 2. . Doborowa 2 
stra pod batutą p. Barwińskiego.. "Wygodny do 
tramwajami do rogu ul. i Przędzalnie 
nej tramwajami nr. 10 10 į 16, oraz do rogu uhe Kh 
lińskiego i Fabrycznej nr. 0, 4 i 17. 


i oddasz je... 

powinien tu przyjść... lada... ehwi- 
Cicho bądź... Nie przew mi... 
że dokumenty. te są fałszywe... 
Jak wszystkie,które dostarczałem od pół 
Podrobione były... przez nasz wym 
Dia popsucia 


besir 


W umówiony czwartek Jan Demay śpie które przyniosłeś dla doręczenia ich wadi szyków naszym wrogom... Nie płacz... Pio 


szył o godzinie 
schadzkę. 


Niebo było bezgwiezdne. Pod sklepie- | skrzyżowanymi 
nym gąszczu leśnym i znikli w jego wnę- niem ołowianych obłoków las zdawał się mur i szepnął ledwie dosłyszalnym gło- 
zalegające sem: 


| wchłaniać w siebie ciemności 


czornej. Od czasu do czasu 
pełni księżyca 
| nych chmur. 


| 


wem, Młody człowiek 


| piersią i szybkim krokiem podążył ku rui- | 


nom pawilonu. 


Zbliżywszy się doń, spojrzał, 


wyłaniała się ze skłębio- 


| 

| ge 
Jan Demay wszedł do lasu, który dmu- ; 

' chnął mu w twarz wilgotnym swoim wyzie | 


odetchnął pełną byś oddał mi dokumenty, które masz przy 


| 


| 


nasłu- | 


— Wiadomó panu, ile wyznaczono za chując, na zegarek, przedarł się przez ota- | 


sygnałowych. 

— Tak. Ale to za mało. Mam dwie o- 
soby do przekupienia. 

— lle zatem? 

— Pięćdziesiąt tysięcy w: 
zgedzą się na tę cenę, 
mnie w wiadomym miejscu i przyjść tu w 
przyszły czwartek 0 godzinie dziewiątej 


eej, Jeśli 


dokwmentów — brzmiała odpowi iedź Jana. 
Po czym mężczyźni rozeszli się. 
Piotr Demay uczepiony do rozsypują- 


cych się cegieł był zmartwiały. Oczy miał 
Z drgających ust jego padło 


zamknięte. 


wnętrza. 


go 
| Nagle cofnął się wstecz gwałtownie 


dalszych planów i kkiczów | czającą budynek gęstwinę i wszedł do je- | zdecydowany?.. 


i 


wpół do dziewiątej na| innemu. 


Jan bledszy od ściany, oparł się zę 


na piersiach rękoma o 


— Nie mogę, Piotrze! Wierz mi, że... 
— Ani słowa więcej! Zrób, co ci każę! 


— Nie mogę! Przysięgam ci, że nie mo 


Związany jestem słowem!.. Wierz mi... 
— Dość! Po raz ostatni wzywam cię, 


sobie. 

— Nie oddam, Piotrze! — jęknął mło- 
dy człowiek. 

— To ostatnie twoje słowo? Jesteś 
Tym gorzej dla ciebie, 
nędzniku! 

Krótki oślepiający błysk wdarł się w 


o mały włos nie upadł na wznak, po czym  półmrok. Jan bez jęku osunął się zwolna 


z oczyma w słup stanął jak skamieniały. 


Ujrzał bowiem Piotra, starszego swego , 


ny, wychowawcę swego i opiekuna. 


na ziemię. 


Z omdłałej ręki Piotra wypadł brow- 


proszę uprzedzić brata, głowę osieroconej przez ojca rodzi-, ning i uderzył o kamień. 


— Piotrze!... Piotrze!.. szepnął 


Świeca umieszczona w głębokiej szcze ;, śmiertelnie ranny. 
wieczorem z umówioną sumą dla odbioru linie muru paliła się mdłym światłem, 
Odblask skapego jej płomienia tańczył nad nim, 


na niezwruszonej i twardej twarzy Piotra. 


Ochłonąwszy z przerażenia, Jan wyją- mówił Jan urywanym głosem — bo ja t- 


kał drżącym głosem: 
— Piotrze!.. Piotrze!.. 


| 


Co robisz tutaj? niona... 


trze... Nie mogłeś... wiedzieć... Zabierz do» 
kumenty... Przysięgnij mi, że.... doręczysz 
je agentowi własnoręcznie... To jest... bat- 
dzo... ważne.. Pocałuj mnie teraz... Pi- 
trze!.. Pożegnaj.. braci... siostrę... ode... 

Tu umierający umiłkł, odetchnął głę- 
boko i skonał 

Z zewnątrz rozległ się dyskretny gwi- 
zdek i za chwilę agent ukazał się w pawiła 
nie, 

Ujrzawszy nieznajomego cofnął się. 
Pistolet zabłysł w jego dłoni. 

— Niech pan będzie spokojny — ode- 
zwał się Piotr Demay drżą ge irog głosem da 
niego — mój brat został zabity, ale zdoła 

ełmocalić dokumenty. Jed wtajęemniczo 
ny we wszystko. Służę paru 

Agent zawahał się. mierzył mówiące- 
go badawczym wzrokiem, przejrzał plany 
i wsunął je do kieszeni, 

— Dziękuję — rzekł — oto umówiony 
ekwiwalent... Współczuję panu bardzo, Ta 
strata dotyka i nas. Czy można liczyć na 
pana jako na zastępcę brata? 

— Zobaczę — szepnął Piotr, 

Kiedy agent skłoniwszy się odszedł, 


Oprzytomniawszy Piotr pochylił się| Piotr Demay padł na zwołki brata z ję- 
kiem. Banknoty zsunęty się dô kałuży krwi 
— Słuchaj mnie!.. uważnie, bracie — zalewającej szeroko ziemię. 


mieram. „ być speł 


się przy 


„ a misja... moja... musi.. 
Weźmiesz znajdującę... 


TŁ 1. $. 


— 
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plikowana ceremonia ślubna. 


Arabki. 


Str. 8 


STRAJK GÓRNIKÓW W BELGII. 


sprawy Sk 

4 żna uwaź: 

STARE ZWYCZAJE PUSTYNNYCH KOCZOWNIKOW E 

. N. 2 pis 

Dżidda, w styczniu, Pan miody spędza czas z towarzysza- Nadchodzi chwila, w której zbliża się GR 5 

Bardzo często mahometanin zostaje na | mi Jat miodzieńczych. matka pana młodego, trzymając za rękę sy kniocek Al 
rzeczonym wkrótce po przybyciu na świat, Podaję gościom zieloną herbatę o sil- nową. 


czasem w samej chwili urcdzenia, a wstę- 
puje w związek małżeński przed osiągnię- 


oranżadę, napój wonny, szalenie słodki 


ivm aśomaci. m'ęty. Pije się także arabska 
; ety € 1 


i | wę nowopoślubionej. 


Wspaniały jedwabny strój wieńczy gło 


prawach © 
ski zmierz: 


„Zarząd 
ciem dojrzałości. gesty. Okrąża ona trzy razy z rzędu narzeczo- WZA 
Lecz bywa także inaczej, Mężczyźni palą krótkie fajeczki, a „buł nego krokiem miarowym, powolnym tak, 

Zdarza się, że młoda Arabka kończy | ki ślubnej“ nikt nie napoczyna. Zabierają | jakby stąpała we śnie, GŁOS 
piętnaście, osiemnaście, a nawet dwadzic- ją do siebie oblubieńcy i muszą ją zjeść sa- Wówczas matka odrzuca w tył niezli- wW ź 
ścia lat nie będąc zaręczona. Zaczyna się | mi, nie zostawiając ani okruszymy, po czym i czone warkoczyki, spadające na czoło cór- | e | 
niepokoić, choć „staropanieństwo” żadnej tłuką talerz ki, a mąż, który widzi ją po raz pierwszy, ; Otrzym 
arabskiej kobiecie nie zagraża. Czy jest |na którym była podana. bez względu na to, czy doznaje uczucia ra R j 


córką bogatego kupca, czy ubogiego poga 


O dziewiątej wieczorem orszak wyru- 


dości czy zawodu, 


nie zmienia nieodga- 


: ofi kp A 3 we ws 
niacza bydła, przyjdzie dzień, w którym sza z całą okazałością z domu panny mło- | dnionego wyrazu twarzy, prezentacji: 
„otertę*”. otrzyma. dej. Na trzeci dzień, wiodąc narzeczoną za na ostatni: 

Gdy oświadczyny jednej rodziny zosta- Wchodzi ona do lektyki, jarzącej się pło- | rękę, wprowadza ją do komnaty  małżeń- nych zawc 
ją przez drugą przyjęte zapada sławetne | miennymi barwami i tonącej w stosach skiej. Otoczenie zachowuje głęboką ciszę, Czasen 


„nikah'': 
małżeństwa, 


prawo posiadania korzystania z | kwiatów, 


piór, wstążek i drobnych dzwo- 
neczków, pobrzękujących radośnie. Ozdo- 


której nikt nie waży się namuszyć, 
Uroczystość jest skończona. 


W Belgii wybuchł strajk górników, którzy żądają podwyżki płac i skrócenia czasu 


tego jedna 
dzi się nig 


chwyca sv 


j : i j Tutaj ni 

Żadna uroczystość z tej okazji nie obo- by te zakryć mtszą całkowicie oblubienicę Firewicz. pocy..Pę, zdjęciu: Kopnjnin; W Res Mons, ośrodka strajku. kami jakie 

wlązuje. Akt ślubny podpisują tylko rodzi- | przed wzrokiem ciekawych tłumnie zebra- Z 

ce albo, co jest w zwyczajach arabskich nych. a a m każdego 

ich zastępcy. Lektykę niesie czterech atletycznych L i KW Ą d a C| a fa b ryki la se K | też forsy 
Co się tyczy posagu, może być on wy- | mężczyzn. Biegną obok chłopcy z pocho- 


płacony w postaci żywega inwentarza albo 


dniami, lampionami, latarniami, a z tyłu 


bierze się 
f 3 - i Se 3 szy b. stal 
nieruchomości. podążają murzyńscy muzykańci, grający |-.- RPEN | hA y y GR ATC [4 ERa ZY 8% 

Żaden Arab, choćby najbogatszy i naj- Į na iletach i walący w bębny. Wydają przeni NT CZN e e geev 


bardziej ustosunkowany, 


nie może mieć 


kliwe, dzikie okrzyki. Podniecenie ogarnia 


wano, go ” 


W Londynie została zamknięta niedawno ; do golfa w ręku, nie ma czasu na popisywa 


ten od wie 


więcej, niż cztery prawowite żony jedno- 


wszystkich. 


(gros 


jedna z najstarszych firm angielskich Ho- 


cześnie, co oczywiście nie przeszkadza po 


nie się piękną laską na spacerze po ulicach 


jednej wal 


Gdy lektyka podchodzi do domu pana cf well & Co., która od roku 1832 dostarcza | Londynu, A. Rer 
siadaniu nieograniczonej liczby niewolnic. młodego, towarzysze jego wybiegają na jj ła wszystkim eleganckim gentlemenom la- i Kajnaren 
Po ukończeniu przygotowań i usunięciu spotkanie przyszłej żony przyjaciela. Wita MU sek. | 3 stał wyci 
wszelkich przeszkód ustanawia się dzień za ją ją ogłuszającym krzykiem i biciem w ko W końcu ubiegłego stulecia firma Ho- PRZODUJĄCE ŚRO ) , rzez Swe 
ślubin. tły. A well zatrudniała około 1000 pracowników | i | ydy A 
Narzeczoną uwiadamiają na kilka dni Kobiety z rodziny narzeczonego w bia- jod początku jednak bieżącego wieku ficz- | DO PIELĘGNOWANIA ZĘ kz dl 
naprzód, aby przez post i modlitwę mogła łych szatach siedzą półkolem na ziemi, ude ba ta stale zaczęła spadać, a w ostatnim 2 | Chrostka 
się oczyścić na przyjęcie przyszłego swego | rzając w olbrzymi bęben ustawiony przed | roku istnienia firmy wynosiła tylko 250. - Gy, zi dzianin zd 
pana, który mógł się do niej dotąd ani sło | nimi. Prasa angielska widzi w upadku znanej i A pote: 
wem nie odezwać. W sąsiedniej izbie ojciec usadowiony jak fabryki jeden z dowodów wpływu mody na PASTA Żuka. 
W dniu wesela narzeczona dźwięczy od | na tronie, na wysokim krześle, czeka na rozwój lub zahamowanie poszczególnych ELIKSIR Kamo Jo 
rana niezliczonymi srebrnymi bransoletami, przyszłą synową. działów przemysłu. W czasach bowiem, MYDEŁKO | A szko 
zdobiącymi jej ręce i nogi. Gdy panna młoda przekracza próg roz gdy pięknie rzeżbiona główka laski była | 24, NIE 
Twarz ma wymalowaną z kunsztem lega się długi i przeciągły jęk, wzmagający dumą każdego „dandy“, interesy domu ky "cała op 
iście wschodnim. Oczy są podczernione, się coraz bardziej i coraz żałośniejszy: to Howell były w pełnym rozkwicie. Obecnie Wożniakie 
włosy, ufarbowane henną, płoną czerwie- powinszowania służebnie, w ten sposób wy jednak młodzież sportowa, spędzając wol A 
nią Dłonie zarówno jak stopy do kostek rażających swe zadowolenie i składają- (ny czas przy kierownicy auta lub z kijem | ae 


również są umalowane na różne kolory. 

Urocza śnieżna opończa, 
zarzucona na szeroki jaskrawy kaftan jedwą 
bry, spowija jej postać. 


Drszak weselny ustawia się dopiero o 


cych swej nowej pani życzenia szczęścia i 
pomyślności. 

Przez ten czas krewne oblubieńca prze 
chodzą wolno, jedna za drugą, w uroczy- 
stym skupieniu przed tronem, na którym 


Zastępstwa we wszystkich większych mia 
stach Polski, 


DZIECKO POLSKIE — 


zachodzie słońca, Cały dzień zeszedł: na | obok ojca zasiadł teraz i syn. Każda podno | Niezrównana książka z przepisami Dra A. | W PALS J SZKOLE w, 1 
niczliczawych przyjęciach u członków oby- |si zakrywającą jej twarz zasłonę, składa Oetkera pi, „Dobra gospodyni piecze sa-i 7 1.000.00 
dwóch łączących się rodzin. pocałunek na policzku młodzieńca, spusz- | ma“ jest do nabycia we wszystkich skle- PQPRZYJ ZBIORKĘ NA SZKOŁY 100.00 
Pansa młoda podejmuje swe przyjaciół |cza znów zasłonę i dołącza się do zebra- | pach kolonialnych, księgarniach iu na- p (LSK | Ę ŻA G R A N | CA 50.000 
ki, z którymi żegna się z płaczem. nych w jednym kącie towarzyszek. szych zastępców. Cena obniżona 30 groszy, £.. ć 25,000 
- 20.000 
10.000 

bruneta. le to wcale do rzeczy i wentylacja dobra ;ło mi dwieście dolarów, a gdy dopłynąłem 163052 
ORNES TRZY ZETTRZY TYT PROW ZZA WA ANR JOE ZWT Poszedł piechotą do hotelu, który za- | — chodźmy tam, przypomnimy sobie da | na drugą półkulę — miałem w kieszeni ko 2.000 | 
mieszkiwał. Dopiero w hallu hotelowym | wne czasy. ło pięćdziesięciu. Jednakże poszczęściło 157987 17 
przypomniał sobie, że miał przecież na- Gdy znaleźli się w niewielkiej, pustej | mi się, Zawinąwszy do Bostonu znalaz- 1.000 ; 
znaczoną u dygnitarza audiencję, na którą| o tej porze dnia salce, którą rosnące | łem się na drugi zaraz wieczór po moim 36800 51: 
właśnie udawał się tramwajem — zapom | przed oknami drzewa w ogródku zaciem- | przyjeździe, wałęsając się po mieście, pod 74575 8i 
E SEA niał o niej zupełnie. Machnął niecierpli- | niały, sącząc jednocześnie zielone światło | cyrkiem. Znęcony zapowiedzianym na afi obej is 
wie ręką — stało się, nie należy nigdy | poprzez szyby okienne, pułkownik Szege | szu pokazem szkoły wyższej jazdy słynne 1619 : 


Powieść 


pióra Heleny Lipkowskiej 


STRZESZCZENIE POCZĄTKU. 


W ucieczce przed niewidzianym od sze- 


5| próżnymi żalami zatruwać sobie życia, je 


Śli to już nic nie pomoże, 
Skierował się do wygalonowanego por 


i e f 7 } 4 rv 
— Ho, ho — mruknął szofer — wy-| tiera hotelowego, który z usłużnym wyra 
wiadowca albo zazdrosny mąż — i bły- zem twarzy pośpieszył mu naprzeciw. 


dy zwrócił się do ‘Kmity — zacierając 0- 
parte na łokciu o stół ręce: 

— Od pierwszego śniadania nic w u- 
stach nie miałem, a teraz zbliża się już 
czwarta i głodny jestem jak pies — mó- 


go jeźdźca Harvey'a kupiłem bilet i wsze 
ka do środka. Ponieważ do rozpoczę- 
cia przedstawienia pozostawało sporo cza 


su — poszedłem do stajni obejrzeć konie. 
Trafiłem na prawdziwy dramat; wysoka, 


Zu , x Łk ar- f ; g 2 =| mił — a i ty też na pewno, musimy więc| przystojna kobieta, oparta o pierwszy z 
regu lat, kochanym kiedyś człowiekiem Ewa skawicznie w prawił w ruch maszynę, Proszę któremuś z chłopców pole- | mił ŁUYSEMA y A Jh Ra boks szlochał toń bok męż 

> - 4 nig rąk radarzkioiz BZU: solidnie sia nalrzaeni£ awda” I bi ze (s szlochał: tojący o 4 à 
schowała się do swej kuzynki Anny Orskiej Wstrzymując oddech ze zwiśniętymi | CÉ Zatelefonować do wszystkich lepszych | solidnie się pokrzepić, prawda? i bio | brzeg ochała, a stojący obok mę 


„Zdążył przeczytać wyraz przeraże- 


rękoma, Kmita zdawało się star-ł prze- hoteli po kolei, by dowiedzieć się, w któ rąc do ręki jadłospis rozpoczął z usłuż- 
a if R nich zatrzymała się panna Ewa Nie nie ku niemu pochylonym kcelnerem kon- 
lać całą energię jaką posiadał w samo-| 777! Z y a się panna Ewa f Jony 


czyzna we fraku — jak się później okaza 
lo dyrektor trupy, gestykulując namiętnie, 


Zawi 


M 5 19 
nia w jej oczach i spostrzegł, że podniosła chód by zmusić so do większej szybko- mięcka, ferencję. zdawało się urągał jej: Manowo zaczą- ES ajka 
się z miejsca. Wówczas pomagając sobie ści. Wychylał sia: że: dhliia przez okno — Słucham proszę pana, w tej chwili. — Czy węgorza macie świeżego? | lem SIĘ Przysactwyae: ra: się, że ko 70 92 529 4 
rękoma i łokciami, nie bacząc na sarkania i stwierdzał, żę odległość dzielaca go od — Wielkie nieba. Duch czy człowiek z — Świeżuteńkiego, panie pułkowniku kia ta była ENA Harvey a j że przysz- 4 a dh 
sąsiadów, nie bacząc na nic, nie przepra tamtego. samochodu i nie pow ickaza sie. krwi i kości — Robert — czy to ty? — dziś rano przywieźli. | fa rii de- dyrektorowi, iż kie jej u) oł fozić so 
szając nawet, przepychał się ku stopniom Całą nadzieję pokładał w tym, je jeśli Pod niespodziewanym uderzeniem mo- — No więc na początek pieczarki, wę “y samochodowemu wypadkowi nie bẹ- = ka m c 
i zeskóczył na jezdnię. W tej samej jed- zwrócą. w bocznicę, będzie można. powięk cnej, męskiej dłoni w ramię, Kmita drgnał | gorz i coś tam jeszcze; a potem aw dzie " stanie prawd podoun przez piy | bm, sn 
nak chwili nadjechał drugi tramwaj zagro szyć szybkość. Doieżdżali 45 oa „| odwróciwszy się na pięcie spojrzał z pod my — prawdopodobnie pulando Z prosz. szy okres z No zażć W Abs) sy Bea: 
dził mu drogę i Kmita, znalazłszy się mię ńla- dwóch wielkich ulie, gdy taksówka 'zmarszczonych brwi na intruza dość. tę- | kiem — no idź już pan leć — bo zjadł- Dyrektor w danej wu p Przejmował | 1% cs 
dzy dwoma wozami bezradnie szarpnął wiozącą Kmitę, zwolniwszy biegu zatrzy | giego bruneta o napoleonowskim typie twa| bym zdaje się rodzoną teściową, gdybym | się SO Rafowia: FATYCy 4, DRZAnaEA | pei 
się w jedną stronę, potem zawrócił w dru mała się. | 3 rzy, który z uśmiechem patrzył na niego. | ją miał, taki jestem głodny. Ale, ale zacze EA sę aem powodu niemoż: | 
ga i wreszcie, pomimo alarmujących WASZ kawał dłeciinoći Panie pułkowniku, cóż za niespo- | kaj jeszcze pan. — LANJ oddalające- PPACSRKWOCEJA udziału w przedstawie 0 Wir. 
dzwonków motorniczego, przebiegł szy-| , 1-9 SIĘ sta z sit A 16. „| dzianka — zawołał, potrząsając mocno | go się już kelnera — i dobrze zamrożo- | niu Wa Harvey był przecież główną a- 4 IEL 
ny, otarłszy się prawie rękawem o przód| W" CZUJĄC jak każdy nerw w nim drga. | dłoń nowoprzybyłego z rozjaśnioną twa - | ną. — dodał. trakcją cyrku — wylewał na głowę zgnę- U z 
ruszającego wozu, Nie oglądając się, prze — Policjant wstrzymał ruch — odrzekł rzą. — To się wie, panie pułkowniku — od bionej. kobiety. 
biegł jezdnię i znalazłszy się na chodniku, | flegmatycznie szofer. — Panie pułkowniku? — Cóż to za|rzekł z przyp ydchlebno - porozumiewaw Olśnieny nagla myślą, podszedłem do u 
rozejrzał się wokoło, Powinna być gdzieś — Ach do licha zawołał Kmita, wy. ceregiele ,czy zapomniałeś już, że tykali- | czym uśmiechem kelner, strzepnąwszy ser dyrektora i zaproponowałem mitt; że za- i 
tu bardziej na lewo. Wytężył wzrok w skakując na chodnik. — Szukał nerwowo śmy się przed laty wówczas, gdy byłeś j wetę į zniknął za kotarą, stąpię chorego jeźdźca, Obrzucił mnie E 4 
tym kierunku poprzez głowy przechod-| w kieszeni a znalazłszy monetę, nie pa-| tylko porucznikiem, a ja prawdziwym puł — No, a teraz opowiadaj stary „gdzie | wierzaj mi — więcej niż zdumi nym SPOJ SJ 
niów i dojrzał tak dobrze znaną sobie wy |trząc wcisnął ją szoferowi do ręki i po-| kownikiem, a nie takim jak dziś na traw-| byłeś, co robiłeś „zwrócił się do Kmity, | rzeniem, lecz gdy wyjaśniłem mu, że skoń 
soką, szczupłą postać kobiecą j złocisty biegł przed siebie .Znalazłszy się po sze 8. 2) splatając dłonie czyłem szkołę w Saumur i że w pudkar it- 
lok, wymykający się z pod kapelusza w ciwnej stronie ulicy zatrzymał się jednak, — Jakto, jesteś już na emeryturze? — Gdzie ja byłem, co robiłem... chodziłem za najlepszego jeźdźca — zgo | Polecamy 
chwili, gdy zatrzymywała się przy posto | rozglądając się wokoło: taksówka wiozą- — No, a jakże mogłoby być inaczej u Kmita skrzywił się — Dużo o tym mó | aził się, bym nazajutrz rang przysz it na TEFA 
ju taksówek na skrzyżowaniu bocznicy z| cą jasnowłosą kobietę zginęła mu z oczu.| nas? Przećież Woiczycki, Malicz, Kier- | wić. Ostatni raz wid zieliśmy się przed szej próbę. No i stało SiĘ, a ze Harea Z ama Ea dw: 
główną arterią. Wzruszył ramionami i skierował się przed | boń, młodsi ode mnie a tak samo poszli| ściu laty — prawda? Wyszćdłszy z woj- | nie nogi na dłuższy czas EM! Ag, ) p" p 

Pobiegł w tym kierunku, lecz nie zdą| siebie. d lamusa — wyraz gorzkiej ironii osiadł | ska „wróciłem do Francji i cały prawie zostalem zaangaż w Sny J 7E rą TOK Kwi A godowy 
żył: taksówka, do której kobieta wsiadła, — "Trudno, nie udało sie. Jeżeli jest tu| mu w katach ust. rok spędziłem na Rivierze. Słono mnie to łem w tej budzie, obi dik jae „ ną vszy p 09 2 
ruszyła. Bez namysłu wskoczył do najbliż | taj w mieście, to poruszę niebo i ziemię, a — No, ale słuchaj, chłopcze — dod: i kosztowało, dość. *że znalazlem-sie bez Ed główne DAN Stanów A U sek 949 ira g 
szej i rzuci] szoferowi: | znajdę ją — rzekł sobie w duchu, a zaci- zmieniając ton, czy tak długo będziemy | grosza. Manoutiere — pamiętasz go? Po nyc " PZ) OPRZE Ameryki Aa R. 

— Dam panu suty wapiwek. proszę je| śnięte szczęki nadały surowy, twardy] tak gadać stojąc? Wiesz co: zaschło mi w! życzył mi małą sumkę za która kupilem I wej | i 6 pia 
chać za tamią taksówką wyraz jego przystojnej twarzy smagłego | gardle „znam tu taki jeden lokal wcåle, a| let trzeciej klasy na statek, po czym zosta| d. c.n ai ip. 
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_ rym poprostu n 
= czowi do eliminacji z Kajnarem. Po tym wy- 


~ Wożniakiewicza z BOT mma cziskiiidkiwne: 


r 28 


SPORT Że 
Dwa odwołania w sprawie Debu 


Decyzja zapadnie za miesiąc 


W swoim czasie wyraziliśmy poglad, że nowisko swe w stosunku do tych wniosków 
sprawy skreślenia K. S. Dąb z Liġi nie mo- | Sprecyzować na tym wałnym zgromadzeniu. 
żna uważać za Ostatecznie załatwioną. Sprawa Debu znajdzie więc epi ilog taki, 

Okazuje się, żę wczoraj wpłynęły do P. Ż.' jak przypuszczaliśny. Zajmie się nią. walne 
P. N. 2 pisma. Pierwsze z nich to odwołanie. zgromadzenie PZPN. które, alba zmieni de= | 
Dębu od decyzji walnego zgromadzenia Ligi, cyżję Ligi í przywróci Dąb w prawach dru-' 
do walnego zgromadzeńia PZPN., drtcie zaś żyny ligów ej, albo zatwierdzi skreślenie, a w 
wniosek Śl. OZPN. o reaktywowanie Dębu w . takim razie rozszerzy je siłą rzeczy na cały 
prawach członka Ligi. Praktycznie oba wnio+, PZPN. 
ski zmierzają do tego samego celu. Trudno jeszcze dzisiaj na miesiąc przed że- 

Zarząd PZPN. postanowił w dniu wczo-| braniem, przewidywać, jaki będzie wynik | 
rajszym postawić wnioski te na walnym zgro| głosow ania w tej sprawie. | 


madzeniu PZPN. w dn. 20 i 21 lutego, a sta- 


GŁOSY OPINII SPORTOWEJ. 


Woeżźniakiewicz czy Xainar w reprezentat: tacit 


Otrzymaliśmy od jednego z naszych czy- | ry stanie do tej walki i wygra ją ma prawo 
telników pismo następujące: włożyć kostium reprezentacyjny. 
— „Wielce Szanowny Panie Redaktorze! Proszę, Szan. Pana Redaktora ò zamiesz- 
we wszystkich sportach zestawienie re- | czenie mojego listu i łączę wyrazy BOR ia 
prezentacji państwowej opiera się zazwyczaj (—) Paweł Kozłowski." 
na ostatnich raportach o formie poszczegól Ze swej strony przyznajemy wiele racji 
nych zawodników» autorowi listu, Nic nie stoi na przeszkodzie, 


Czasem bywają odchylenia od tej zasady, walka Wożniakiewicza z Kajnarem od-, 
tego jednak, co się dzieje w boksie, nie wi- 


ab 
| była się w niedzielę dnia 31 bm. w ramach 
dzi się nigdzie. zawodów IKP, — Warta w Łodzi, 
Tutaj nie po raz pierwszy jesteśmy świad-| Kapitan związkowy PZB. p. Bielewicz jęst 
kami jakiegoś dziwnego uporu, równocześnie jednym z działaczy Warty, któ 
Był w formie Czortek, faworyzowało się 


rej zawodnikiem jest Kajnar. Sądzimy, że w 
każdego innego, byle nie Czortka. Dobry jęst| Lodzi zjawi się Kajnar, przywieziony przez 
Krzemiński, bierze się Kozłowskiego, albo 


też forsuje się Polusa., który wcale nie za- 
chwyca swą formą. Dobry jest Seweryniak— 
bierze się do teamu Sipińskiego, który wal- 
czy b, słabo itd. itd. 

Nikogo jednak tylokrotnie nie spostpono- 
wano, co Wożźniakiewicza, chociaż żawodnik 
ten od wielu, wielu miesięcy nie przegrał ani 
jednej walki, 

W mistrzostwach Polski w r. 1936 ocze- 
kiwaliśmy walki Wożniakiewicza z Polusem 
i Kajnarem. Kajnar nie przyjechał, Polus zo- 
stał wycofany. Wożniakiewicz rzeszedł 

rzez swe walki nokautując przeciwników. 
Powiedziano wówczas, że Chrostek jest od 
niego lepszy. W tych samych mistrzostwach 
doprowadzono do skutku walkę towarzyską 
Wygrał ł0- 


CI NE ROBIĄ ZAWODU. 
Jędrzejowska i Tartowski żwyciężyłi. 


W międzynarodowych mistrzostwach Nie 


Tarłowski pokonała parę Vahland--Hintz 
6:2, 6:2, przechodząc da drugiej rundy 


ŻYCIE SPORTOWE ZGIERZA. 
Komisja sędziowska zorganizowanej” túr- 
pieju ping- pongowere o mistrzosiwo m. Zgie 
rza wyznaczyła na sobotę, 
nieczielę, dnia 31 bm. nastepujace rozgrywki 


Chrostka z Wożniakiewiczem. Sorot än, 30 bm. godz, 7 więcz. Bori- 


dzianin zdecydowanie. 
A potem przyszedł obóz olimpija, na któ 
ł ożniakiewi- 


ta Il — RJOK. Sędzia W, Pod: zórski. — Orlę 
l; TERN Il. Sędzia Z. Śzy:w: 

eg 
HiS I — Makabi l. Sędzia W. 
wódz. 4 po poł. OMP. 
R Mamiński; godz. 
Gimni «l, Sędzia Jan Koriech* uude. 5 A 
E KSM. II — RJOK, Sędzia Każimicrz Bam 
U odz. 7 
ylke Kiemens. 


e dano okazji V 


słano łodzianina do domu, 
A szkoda, bo właśnie bokserzy 6 Jego 
stylu wygrywali turniej olimpijski. 


W przededniu walki meczu Polska—-Niem- K 
tTSKI; 


Tylko ten któ- Sędzia 
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Pełna tabela wygranych, 


WAŻNIEJSZE» WYGRANE, 
1.000.000 zł. — 57592. 
100.000 zł, — 45185 
50.000 zł. — 79238. 
25,000 zł. — 126834. 
20.000 zł. — 46487. 
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Zawsze i wszędzie pamietaj, 
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STAWKI. 


ĝi 5 199 254 360 77 764 848 944 46 1024 144 7 % 255 
66 439 610 711 26 34 862 927 89 2228 SO 414 17 53 96 540 
fis 72106 904 31 3027 47 221 409 48 705 648 60 4083 458 
70 92 529 44 602 737 89% 5155 235 312 764 856 949 6093 
356 562 626 BÖL 97 943 7065 110 1 257 B9 369 410 B32 B004 
135 430 774 946 63 9063 103 410 99 873 
10216 5% 9 624 9% 72 11196 2357 305 42 443 % 54 
62 45 772 90 67 12010 375 428 555 634 744 65 870 915 
700 806 G61 15071 106 232 64 304 % 554 668 79% 854 
1405 41 349 449 556 78 % 
39 44 69 17262 431 47 74 
817 43 19043 403 62 


377 774 858 77 447 9% 
16134 357 319 678 815 
887 18367 
665 


20063 82 215 20 54 65 628 39 700 45 73 826 904 21379 
631 740 63 812 22021 58 146 608 


76 +16 17 54 9 737 


715 811 941 80 23269 


| WIELKA WYGRANA 
w 37 Lot. P. padła na Nr. 426765 


ZŁ 1009.299 


i wiele, wiele większych wygranych w szczęśliwej kolekturz e 


ST. BUJALSKIEGO 


Lódź, RZGOWSKA 113, tel. 193-42. 


Polecamy nasże szczęśliwe lósy do l kl. 38 Lot. P. 
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miec w tennisie para polska Jędrzejów 5 


,ECHO** 


Spori w kilku słowach. 


p. Biełewicza. i 
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— Dziś odbędą się w sali Geycra o g. 2) żawó- 
dy bokserskie organizowane przez kłub dla pięścia 
rzy początkujących, 

— ŁOZHL zwróci siè do Śląskiego Okręgu z 
propozycją rozegtania hokcjowego meczu między 
okręgowego „Łódź — Śląsk. Mecz ze Śląski*m roz- 
grywany jest już od paru lat W tym sezunie za- 
wody dojdą najprawdopodobniej do skutku w pier: 
wszej półówie Mitego. 

= W niedzielę 31 bm. odbędą sie w Lodzi dol- 
sze zawody żapaćnicze o mistrzostwo drużynowe o- 
kręgu: w sali Tentrn Popularnego ptzy ul. Ośrodo- 
wej 18 o g. 11.30 mecz pomiędzy IKP a Krusze =» 
Enderem, a w sali KPZjednoczone 6 g. 12 zawody 
Zjednoczance — Sokół. 

— We wtorek 2 lutego odbędzie się w lokała 
YMCA przy ùl. Traugutta rzwórmiecz gier sporto- 
wych z udziałem warszawskiej Polonii. Odkędą sis 


mianowicie mecze koszykówki męskiej i żeńskiej 


EA STY a Bey — IKP, zawody siatkówki meskiej: Pelo- 


== IKP i siatkówki źońskiej Pałonia — TIKS. 

— Dziś odbędzie się na lodowisku przy AL 
Unii o g. 19 mecz hokejowy o mistrzostwo klasy 
A: ŁKS — SKS, na lodowisku przy ul. Przędzal- 
nianej 68 6 g 19 zawody 6 mistrzostwo «lasy Bi 
Zjednóczone — UTW. 

— W czasie świat Wielkiej Nocy ŁKS zamierza 


| rozegra w Łodzi pilkarskie zawody z jedną z czo- 


łowych drużyn niemieckich. W tym celu "awiązał 
już za pośrednictwem poznańskiej Warty odpowie» 
dnie pertraktacje. 

rE EOE I" TYT TY TTE REETIS) 


KOMUNIKAT SAMOPOMOCY SPOŁECZNEJ 
KOBIET. 

Zarząd SSK komunikuje, że odczyt dyr. Wł. 
Hoszowskiej na temat „Spółdzielcze wychowanie 
młodzieży* żostał przełóżony na miesiąć luty. 
Powyższa zmiana została spowodowana chorołą pre 
legentki. 


OSTATNIE DNI 


WYSTAWY OBRAZÓW I 
PORCELANY, 

Urządzona na cel Komitetu Dożywiania Bied- 
nej Dziatwy przy Miejskiej Radzie Szkolnej 
wystawa obrazów, porcelany i artystycznego 
mhałerstwa nu sżkle art, malarek: Godłewskiej, 
Kwapiszewskiej, Ebinowej 1 Mosilnickiej-Iwa- 
szkiewiczowej, dobiega końca, 

Ta ze wszechmiar interesująca wystawa 
godna jest obejrzenia, n cel jaki jej przyświe* 
ca, godny poparcin. Wystawa mieści się w Ba 
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komumnikai Z. © R-u. 

Zarząd Koła Łódzkiego Związku Oficerów Rē- 
zerwy Rz. P. przypomina swym członkom, że w dm 
28 stycznia br. o godz. 20-ej punktualnie w lo- 
kalu Zwięzku mjr, dypl. Horwat przeprowadzi ćwi- 
czenia ni. „Współpraca kawalerii z bronią pancer 
ną i zwalczańie broni pańcemiej.* Zarząd. 


DZIŚ DANCING Ł.RJR. w „TIVOLI*”. 

Łódzka Rodzina Radiowa Oddział w Rudzie Pa. 
bienickiej urzędza w każdy czwartek w reprezenta- 
evjnej restwuracji „Tivoli* dancingi, na które tõ 
prasza swych członków i sympatyków, 

Doborowy zespół orkiestrałny pózwala w miłytn 
nastroju spędzić czas. 


„BAL OGRODNIKÓW”. 

A więc w sobotę dnia 30 stycznia w salonach 
„Domu Śpiewaków” przy ul, ll-go Listopada 21 o 
godz. Ż2-ej odbędzie się długo bczekiwany i zarazem 
tradycyjny dla Łodzi „Bal Ogrodników*. 

Dobotowa orkiestra pod kierunkiem p. Dwor 
kowskiego. 

Moc gratisowych niespodzianek kwiatowych. 

Bufet odbicie zaopatrzony przez restaurację 
„Tivoli“ zapewni stałym bywalcom miłe spędzenie 
paru gódzin wśród powodzi kwiecia. 

Wejście tylko zu zaproszeniami, które otrzymać 
można: Kwiaciarnia Bei Dymkowskich — Plac 
Kościelny 4. Gospodarstwo Ogrodnicze — Jerzy Ko. 
łaczkowski, Piotrkowska 241. 


Co nas po pracy rozweseli? 
Teatr Miejski. —Róża. 
Teatr Polski (Cegielniana 27) Bunt w do 
mu poprawy. 
Teatr Popularny (Ogrodowa 18) Roxy. 
Adria. Bolek i Lolek 
Casino. Ich troje. 
Corso. 1. Cygańskie dziewczę. II. SEa 
poganin, 
Europa. Szarża lekkiej brygady. 
Grand Kino. Romeo i Julia. 
Metro. Bolek i Lolek . 
Miraż. W cieniu samotnej sosny. 
Przedwiośnie. Nie zapomnij o mnie. 
Palace. Wiedeń szałeje. 
Rakieta. Będzie lepiej. 
Rialto. Allotria. 
Zachęta. Kapitan Blood 
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Życie ekonomiczne 
BAWEŁNA. 

Nowy Jork: loco 13.22, luty 12.61, marzec 12.72, 

kwiecicń 12.64 
Liverpool: 

msorzeć 7.01 
Brema: 
piec 15.32 


Waludy, dewizy i akcie 


Woahania kursów papierów państwowych. 

Obroty papierami państwowymi były dość oży« 
włóne, nastrój panował zmienny. 

W grupie promiówek przeważały drobne zniżki 
kursowe. Serie Jsproc, Pot. Inwestycyjnej 1 i 2 em. 
obiegały po cenach ustalonych; swykłe odcinki 
l em. obniżyły się o 35-gr, 2 em. o 10 gr na sztuce. 
Dolarówka po pewnych wahaniach pońiosła stratę 
kurtsówą w wysokości 10 grosży, 

PAPIERY PROCENTOWE. 
Poż. Inwestycyjna I em. 64,25, 1 em. serie 84.00, 
em, 65.25, 2 cm. serie 85.00, Dolarowa 3 s. 46.63, 
tabilizac. 448.00, Konsolidac. 49.50, Konwers. 53.50 
. Z. Państwowego Banku Rolnego 83.25 1 94.00, 
L. Z. i Obl. Kom. Banku Gospodarstwa Krajowego 
wszystkich emisyj 83.25, 94.00 1 81.00, Bnd. 93,00, 
L. Z. Przemysłu Polskiego 91.00, Ziemskie w War 
szawie 5 6. 49.00, m. Warszawy 1983 r. 55.00, m: 
Warszawy 56.639, m. Częstochowy 1933 r. 47.50 ` 
Akcje — niejednolicie. ; 

Na zebraniu giełdy akcyjnej panował nastrój 
spokojny, kursy nie wykazały na ogół zasadniczych 
odchyleń, przedmiotem trmnsakcyj były cźtery pæ 
tunki papicrów dywidendowych. 


loco 7.23, styczeń 7.04, luty 7.02, 


łocó 15.10, marzec 13.27, maj 13.32, li 


mm a ba 


Bank Polski 108.50, Liłpop 12.75; Ostrowite 26.0 s 


Sturachowice 31.50 


GIEŁDA ZBOŻOWA. 

Warszawa, 28, 1. — Urzędowa  ceduła giady 
zbożowo . towarowej w Warszawie. 

Pszenica jednolita 27.75 — 28.26, żyto 1 stand. 
22,00 — 22.50, mąka pszenna gat. I wyciągowa 
44.50 — 45.50, mąka żytnia wycipę. 32.25 — 33.25, 
mąka rurowa 26. 25 — 27,25 

Poznań, 28. 1. — Urzędowa cedułu gieldy tbo- 
żowo « towarowej w Poznaniu. 

Ceny transakcyjne: żyto 22.00 

Ceny orientacyjne: żyto 21.25 — 2150, pszenica 
25.50 — 25.75, mąka żytnia wyciąg. 32.25 — 32.75, 
mąka pszeńna gat. I wyciąk. 42.50 — 43.50 

Łódź, 28, 1. = Urzędowa cedula giełdy sbo 


żowo + towarowej. 
Ceny orientacyjne: żyto I stand. 22,50 — 22.75, 


dnia 30 bm, i|lonach Muzeum Etnograficznego przy ul. Piotr pszenica jednolita 28.00 — 28.25, _ Usposobitnie 
kowskiej 104 i zwiedzać ją można codziennie Instytut propagandy szłuki w parku | sojsze. Š i 
od odt. 10 rano do 9 wiecz. Sienkiewicza otwarty codziennie od godz. | «zszywane 
Zamknięcie tej ciekawej wystawy nastąpi w | | |= 20-€ 
zak. dniu $ lutego rb. i WYSTAWY. WINSZU JEMY, 
zielń, dn. 31 bm, godz. KD polhi dniu . Jutro. Franciszkowi 
Iryszęwski; DES |Ov:tawa obrazów Abe QĆutnajera — Piotrków. Wschód Dońca 1.26 
I = Matii II Se izia s 1 z ska 106 s 
5 po poł. Śjrzetec_K, $ Jutro zjemy na obiad waw se poem aa eiaa 10. Ee Zachód słońca 16,28 
3 j piszewskiej, nowej, Mogilnickiej - Iwasrkie- 7 i r 
Zupę fasolową z EA rkami, nią ye Wiczowej -- Piotrkowską 104 (w lokale. Miej. p za HC 5 í 
poł, Boruta Il — Sokół IN rynowanego— kartofelki w mundurkach, skiego Muzeum Etnograficznego). rzybyło ma 1, 
ryż ze śmietaną. Wystawa „Łódź w obrazach* — Park Sienkiewicza, Tydzień 5. sę 
y nina 
Me A 
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W bieżącym ciągnieniu IV Klasy- 37 Lot padły następujące wygrane: 
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ma Nr. 171.127 


oraz po zł 5.000., z 2.500—, zł. 2.000.— i wiele innych 


LEKU Motestawa BOŃCZYKA 


| Łódź, Piotrkowska 117, tel. 248-68, 
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Fortuna sprzyja wszystkim po kolei, 
uhoć nie wygrzle*— nie trać nadziei 


i | EUIU Hg w Kolekturze 
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TRIUMF CHIRURGII PLASTYCZNE 


28 i 


Nr. 


5 -> 


Za sto lat już w kołysce 


„5kładkowa twarz 


DOTAD ZANOTOWANO MILIONY OPERACYJ NOSA 


Chirurgia kosmetyczna jest najnowszą 
gałęzią sztuki lekarskiej. Nie tak dawno 
było dwudziestu sławnych chirurgów kos- 
metycznych w Anglii i pięćdziesięciu w A- 
meryce. Mieli wielu uczniów i po dziesięciu 
latach chirurgia plastyczna była powszech- 
nie stosowana. Bez przesady można powie 
dzieć że w przeciągu pięćdziesięciu lat bę 
dzie to to najbardziej zaawansowana dzie- 
dzina medycyny. 

Już teraz osiągnięto wyniki, w które tru 
dno uwierzyć nie zetknąwszy się z konkre 
tnymi przykładami. A. P. Luscombe-White 
pisze w amerykańskim miesięczniku „Maga 


chrząstkę z nogi odpowiednio ją kształtu- 
jąc. 

Kawałek ciała z piersi posłużył do zastą 
pienia wargi, a skóra z ramienia dostarczy 
ła powiek i nozdrzy. Kawałeczek skóry z 
owłosionej czaszki utworzył brwi. Na szczę 


Miedzynarodowy tydzień sportów 
zimowych 
w Garmisch - Partenkirchen. 


ście same gałki oczne pozostały nienaru- 
szone, lekarze nie potrafiliby ich niczym za 
stąpić. Prawdopodobnie po tej „przeróbce“ 
znajomi nie mogli go poznać, ale przynaj- 
mniej nie straszył nikogo potworną mas- 
ką, jaką byłaby jego twarz bez operacji. 

Ostatnio pewien robotnik w fabryce 
chemicznej okropnie poparzył sobie twarz 
kwasem, Chirurg rozstrzygnął, że materiał 
do operacji trzeba wziąć z piersi nieszczę- 
śliwego. Zrobiono miejscowe znieczulenie 
i zastrzyknięto mu adrenalinę, aby nie krwa 
wił zbyt silnie. 


rozpocznie Kobieta racjonalną pielęgnację urody. 


Pod powyższym tytułem odbył się w 
Wiedniu interesujący odczyt lekarki, do- 
centki uniwersytetu wiedeńskiego. Twier- 
dzi ona, że w roku 2036 nie będzie starych 
kobiet! 50-letnie wyglądać będą jak dziś 
25-letnie. Dzięki wytężonej i ofiarnej pra- 
cy lekarzy, znikną choroby, postarzające 
kobiety, jak reumatyzm, artretyzm, choro- 
by żółci itd. Kosmetologia, doprowadzona 
do doskonałości, usunie względnie zapobie 
gnie tworzeniu się zmarszczek, zwiotczeniu 
skóry i mięśni. Sztuczne środki upiększania 
jak ruż, puder itp. znikną z gotowalni pięk 
nej pani, bo będą zbyteczne. „Już w ko- 
łysce“ rozpocznie każda kobieta racjonalna 
pielęgnację swej urody i dlatego będzie 
wiecznie młodą i piękną. Rezultatem badań 
nad siwizną będzie wynalezienie środka do 


Zawaitość bieliźniarki eleganckiej pani 
będzie również z papieru. Kombinacja z pa 
pieru niczym się nie będzie różniła pod 
względem piękności od jedwabnej ozdo- 
bionej koronkami. A koszulka nocna — 
istne cacko — również z papieru! Chuste- 
czka do nosa papierowa będzie milszą, niż 
z delikatn. batystu. Rzeczy te będą tak ta- 
nie, że każdego wieczora pani rzuci je do 
pieca, by rano „od stóp do głów” odziać 
się w nową czystą bieliznę. 

W końcu swego odczytu wiedeńska le- 
karka zaznaczyła, że zapewne w roku 2036 
nastąpią lepsze warunki gospodarcze, po- 
większy się znacznie liczba małżeństw i roz 
winie życie rodzinne. Będzie to wiek roz- 
kwitu macierzyństwa. Jasnowłose baby z 
2036 roku chowane w warunkach idealnej 
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